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W NUMERZE

W końcu ruszyły prace na 
placu przy ul. Szymały w Tar-
nowskich Górach. Czy wróci 
tam miejskie targowisko, 
które od dłuższego czasu 
„tymczasowo” działa przy 
ul. Cebuli? Miasto odpowia-
da jasno: nie. Będzie przy ul. 
Oświęcimskiej.

Czytaj – str. 2

Miasto chce, by miejskie targowisko powstało przy ul. Oświęcimskiej, niedaleko hali targowej
 FOT. JAROSŁAW MYŚLIWSKI

ALICJA JURASZ

Ogłoszenie o konkursie 

na stanowisko or-

dynatora oddziału 

ginekologiczno-po-

łożniczego opubli-

kowano w  ponie-

działek, 9 września. 

Dokumenty można skła-

dać do 23 września, do godz. 

13 w sekretariacie WSP. Od 

lat oddziałem kieruje dr n. 

med. Adam Tiszler. 

Sławomir Głaz, rzecznik 

prasowy WSP, wyjaśnił, że 

zmiany wynikają z restruk-

turyzacji, do której szpital 

jest zobligowany. – Stara-

my się utrzymać oddział 

ginekologiczno-położniczy, 

tym bardziej w kontekście 

zapowiadanych przez mini-

sterstwo zdrowia zmian. Na 

razie tniemy koszty i wpro-

wadziliśmy reorganizację 

na oddziale, zmniejszając 

liczbę łóżek z  40 do 28 – 

mówi. 

Dokończenie na str. 2

Konkurs na 
ordynatora. Co 
z dr. Tiszlerem?

CZY TO JUŻ CZAS, BY WYBRAĆ 
SIĘ NA GRZYBOBRANIE?
▶ Z powodu suszy przed tygo-
dniem w lasach grzybów jeszcze 
nie było. Jednak po deszczowym 
weekendzie z dużym prawdopo-
dobieństwem sytuacja się zmieni.

Czytaj – str. 2

BYŁA Z KRWI I KOŚCI 
ŚLĄZACZKĄ
▶ W Nakle Śląskim odbył się po-
grzeb Kai Mireckiej-Ploss. Patron-
kę miejscowej szkoły i Honorową 
Obywatelkę Gminy Świerklaniec 
pożegnano w setną rocznicę jej 
urodzin – 12 września.

Czytaj – str. 3

ILE KASY DOSTAJĄ RADNI? 
CZY ZA NIEOBECNOŚĆ TEŻ IM 
PŁACIMY?
▶ Ile dziś wynoszą diety miejskich 
radnych w Tarnowskich Górach? 
To niemałe pieniądze i nasza 
czytelniczka zastanawia się, czy 
kiedy radni wychodzą wcześniej 
z sesji czy „znikają” na godzinę, to 
jakieś pieniądze są im potrącane.

Czytaj – str. 6

CHAOS NA JARMARKU 
RĘKODZIEŁA
▶ Chaos organizacyjny, wysokie 
opłaty za stoisko – rok temu za 
2-metrowy namiot było to 32 
zł za dzień, teraz 120 zł, gorsze 
miejsca. To odczucia wielu wy-
stawców, którzy wzięli udział 
w jarmarku dla rękodzielników 
w czasie tegorocznych Gwarków 
w Tarnowskich Górach. 

Czytaj – str. 7

ZABYTEK SIĘ SYPIE
▶ Niszczeje zabytkowy krzyż, któ-
ry Urząd Miejski w Tarnowskich 
Górach sprzedał wraz z nieru-
chomością w Reptach Śląskich. 
Radny Bartosz Śnietka pyta, co 
miasto zrobiło, by ocalić zabytek 
i czy wyciągnięto wnioski na przy-
szłość?

Czytaj – str. 9

KRZYSZTOF RESPONDEK 
UPAMIĘTNIONY W GALERII 
ARTYSTYCZNEJ
▶ W Katowicach odsłonięto po-
piersie Krzysztofa Respondka. 
Jego plenerowa rzeźba stanęła 

w Galerii Artystycznej przy pl. 
Grunwaldzkim.

Czytaj – str. 10

FRELE ŚPIEWAJĄ W NOWYM 
SKŁADZIE

▶ Zespół Frele, znany z humory-
stycznych coverów śpiewanych 
po śląsku, zmienił ostatnio skład. 
Z trio pożegnała się Marcelina 
Bednarska. Jej miejsce zajęła 
nowa wokalistka.

Czytaj – str. 11

Zarząd Wielospecjalistycznego Szpitala 
Powiatowego S.A. w Tarnowskich Górach ogłosił 
konkurs na stanowisko ordynatora oddziału 
ginekologiczno-położniczego. Od lat kieruje nim 
dr n. med. Adam Tiszler.

Przeprowadzka targowiska 
w Tarnowskich Górach. Dokąd?

eprasa.pl a6a31a8bf8
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reklama

Miejskie targowisko prze-
niesiono na plac przy ul. 
Cebuli w momencie, kiedy 
rozpoczęła się przebudowa 
w rejonie ul. Szymały. Miała 
się już zresztą skończyć, ale 
pojawiły się problemy, prace 
wstrzymano i dopiero nie-
dawno wznowiono.  

Nie oznacza to jednak, 
że kiedy roboty się skończą, 
handlujący wrócą na dawne 
miejsce. 

– Na placu przy ul. Szyma-
ły nie będzie już targowiska. 
W planach mamy rewitaliza-
cję tego miejsca – mówi rzecz-

niczka urzędu miejskiego Ewa 
Kulisz.

Miasto chce, by plac ofi-
cjalnie nosił nazwę pl. Sy-
nagogi, by było to „miejsce 
zadumy, re� eksji nad historią 
miasta i jego mieszkańców, 
świadectwo wielokulturo-
wych Tarnowskich Gór”.

Rzeczniczka wspomina 
też, że do końca zbliża się re-
mont budynku przylegającego 
do placu – przy ul. T. Królika 
20. Dodaje, że po zakończeniu 
wszystkich prac: drogowych, 
remontu budynku, wykona-
niu nasadzeń i ustawieniu 

małej architektury, będzie to 
kolejne piękne miejsce na tar-
nogórskiej starówce.

Czy targowisko pozostanie 
więc na stałe przy ul. Cebuli? 
Miasto ma inne plany – stawia 
na działki przy ul. Oświęcim-
skiej. – Od pewnego czasu 
regulujemy sprawy związane 
z tym terenem, bo chcemy, 
by całość placu targowego 
należała do miasta. Kiedy już 
tak się stanie, zlecimy zapro-
jektowanie targowiska – zapo-
wiada Ewa Kulisz. Kiedy to się 
stanie, jeszcze nie wiadomo.
AGNIESZKA RECZKIN

Przeprowadzka targowiska 
w Tarnowskich Górach. 
Dokąd?

Dokończenie ze str. 1

Rzecznik prasowy szpita-
la nie odpowiedział na py-
tanie, czy ordynator Tiszler 
pracuje jeszcze w szpitalu, 
czy nie. 

Agnieszka Stasińska, któ-
ra od lipca kieruje Wielo-
specjalistycznym Szpitalem 
Powiatowym w Tarnowskich 
Górach, podczas sierpniowej 
sesji rady powiatu otwarcie 

mówiła o powodach zmian 
kadrowych: – Pan Tiszler sam 
zdecydował, że chce odejść 
na emeryturę i  zakończyć 
pracę w tym szpitalu, stąd 
konieczność ogłoszenia kon-
kursu na kierownika oddziału 
ginekologiczno-położnicze-
go. Ponieważ pan Tiszler był 
również kierownikiem bloku 
operacyjnego, stąd też wyni-
kła decyzja o rozpisaniu kon-
kursu na nowego kierownika 
bloku operacyjnego. Będzie 
nim młoda, aktywna osoba 
i dostrzegam w tym potencjał 
– mówiła. 

Adam Tiszler tych infor-
macji jednak nie potwierdza. 
– Aktualnie jestem na urlopie 
i w czasie jego trwania dowie-
działem się o ogłoszeniu kon-
kursu na ordynatora oddziału 
ginekologiczno-położniczego 
– stwierdził.

Dr n. med. Adam Tisz-
ler jest powszechnie znany 
w Tarnowskich Górach i w 
okolicy. Od wielu lat pracuje 
na oddziale ginekologiczno
-położniczym w Tarnowskich 
Górach, od 1996 roku jest jego 
ordynatorem.
ALICJA JURASZ

Konkurs na ordynatora. Co z dr. Tiszlerem?

O b r o n a  h a l i  s p o r t o w e j 

w Tarnowskich Górach przed 

zalaniem, zatopione ulice 

i posesje. Służby munduro-

we miały gorący weekend, 

a mieszkańcy bali się o swój 

dobytek.

Przez długi czas wydawało 
się, że ulewne deszcze nie 
wyrządzą większych szkód 
w powiecie tarnogórskim. 
Do czasu. W sobotę po połu-
dniu zawyły syreny i posy-
pały się zgłoszenia. Najwię-
cej z Tarnowskich Gór, źle 
było też w gminie Zbrosławi-
ce. Potem przeprowadzano 
interwencje także w innych 
miejscowościach powiatu.

Zalany był m.in prze-
jazd pod wiaduktem na ul. 

Częstochowskiej, z powodu 
rozlewiska na obwodnicy 
przy markecie Castorama 
zamknięto jej odcinek od 
skrzyżowania z ul. Gliwicką 
do skrzyżowania z ul. Wy-
szyńskiego, były również 
problemy na autostradzie 
A1 w Ożarowicach.

Strażacy pracowali też 
przy hali sportowej, wypom-
powywali wodę. Czytelnicy 
alarmowali nas o  proble-
mach na osiedlu Sielanka, 
ul. Bałtyckiej oraz ul. Witosa 
w Reptach Śląskich. Zalane 
były również posesje i bu-
dynki jednorodzinne. (ESP)

Zalane ulice, zalane domy

Akcja przy hali sportowej w Tarnowskich Górach
 FOT. AGNIESZKA RECZKIN

Pochód gwarkowski miał 

i nieprzyjemny epizod. W wy-

niku wystrzału z broni huko-

wej poszkodowana została 

dziewczynka.

Do zdarzenia miało dojść na 
wysokości Tarnogórskiego 
Centrum Kultury. – W ponie-
działek wieczorem opiekun 
10-letniej mieszkanki Mia-

steczka Śląskiego złożył za-
wiadomienie, że dziewczyn-
ka została poszkodowana 
w czasie pochodu gwarkow-
skiego – informuje mł. asp. 
Kamil Kubica, rzecznik poli-
cji w Tarnowskich Górach.

Wstępne ustalenia wska-
zują ,  że  cz łonek jedne-
go z  idących w  pochodzie 
bractw strzeleckich wystrze-

lił z broni hukowej w kierun-
ku publiczności. Podmuch 
powietrza spowodował obra-
żenia twarzy dziewczynki.

Policjanci dokładnie wy-
jaśniają okoliczności zdarze-
nia. Przesłuchiwani są świad-
kowie, przeglądane nagrania 
monitoringu. Trzeba też usta-
lić, na ile poważne są obraże-
nia 10-latki. (ESP)

10-latka poszkodowana w czasie pochodu

eprasa.pl a6a31a8bf8
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FAKTY I LUDZIE

reklama

ALICJA JURASZ

Była działaczką społecz-
ną, pisarką, projek-

tantką mody, od 2006 
roku patronką szko-
ły w Nakle Śląskim. 

Była też Honorową 
O b y wa t e l k ą  G m i ny 

Świerklaniec. Uroczystość 
miała charakter państwowy, 
stąd udział wojskowej asysty, 
wojewody śląskiego Marka 
Wójcika i  salwa honorowa 
na cmentarzu. Msza żałobna 
odbyła się w kościele pw. Naj-
świętszego Serca Pana Jezusa 
w Nakle Śląskim.

W uroczystościach wzięli 
udział bliscy, wójt Świerklań-
ca Grzegorz Zadęcki, sołtys 
Nakła Śląskiego Marek Cyl, 
mieszkańcy oraz uczniowie 
i nauczyciele szkoły w Nakle 
Śląskim, której Kaya Mirecka-
Ploss była patronką. Zmar-
łą wzruszająco pożegnał ks. 
Tadeusz Bocianowski, dusz-
pasterz parafii św. Wojcie-
cha w Buffalo. – Panią Kayę 
poznałem 20 lat temu, kiedy 
zakiełkowało w niej ziarno 
pomocy polskiej młodzieży. 

Napisała list do Polonii, były 
informacje w gazetach, że 
sprowadza polską młodzież, 
dając im nadzieję i szansę – 
mówił.

Przypominał, że mówiła 
o sobie, że jest z krwi i kości 
Ślązaczką. – Dziś obchodzimy 
zarazem jej setną rocznicę 
urodzin i mówimy żegnaj – 
dodał. Głos zabrał też dyrek-
tor szkoły w Nakle Śląskim 
Krzysztof Kozak, który przy-
pomniał najważniejsze fakty 
z życia zmarłej. Kaya Mirec-
ka-Ploss, a właściwie Hanna 
Adela Czech, urodziła się 
w Piekarach Śląskich (część 
źródeł podaje, że w Zgorzel-
cu w  gminie Łagiewniki, 
obecnie dzielnicy Bytomia), 
jako dziecko mieszkała w Na-
kle Śląskim. Tu chodziła do 
szkoły. Pochodziła z  biednej, 
śląskiej rodziny. W czasie 
wojny została wysłana na 
roboty do Niemiec. Potem 
losy rzuciły ją do Londynu, 
gdzie zdała maturę i skoń-
czyła studia. Po powrocie 
do Polski była inwigilowana 
przez służby bezpieczeństwa 
i została aresztowana. Dzię-

ki wstawiennictwu Leona 
Kruczkowskiego odzyskała 
wolność i wyjechała do Sta-
nów Zjednoczonych. 

Przyjaźniła się z  Janem 
Karskim, legendarnym ku-
rierem Polskiego Państwa 
Podziemnego. Współtwo-
rzyła Instytut Dialogu i To-
lerancji Jana Karskiego. Jej 
działalność charytatywna 
umożliwiała uczniom nakiel-
skiej szkoły wyjazdy do USA. 
Warto dodać, że z własnych 
środków urządziła wakacje 
w  Stanach Zjednoczonych 
dla ponad dwustu dzieci ze 
Śląska, w tym sierot po gór-
nikach, którzy zginęli w kata-
stro� e w kopalni „Halemba”. 
Ufundowała też kilka stypen-
diów naukowych dla Polaków. 
Prowadziła fundację „Dzieci 
Śląska”. 

W 1991 roku została dyrek-
torem wykonawczym Amery-
kańskiego Centrum Kultury 
Polskiej w  Waszyngtonie, 
gdzie urządziła gabinet profe-
sora Karskiego oraz stworzy-
ła stypendium jego imienia. 
Współpracowała też z  fun-
dacją Jolanty Kwaśniewskiej 

„Porozumienie bez barier”. 
Była Damą Orderu Uśmiechu, 
została odznaczona Krzyżem 
Komandorskim Orderu Odro-
dzenia Polski. 

Zgodnie z  jej wolą spo-
częła na cmentarzu w Nakle 
Śląskim. Na jej nagrobku 
znajduje się napis: „Wszystko 
w Twoich rękach”, motto, któ-
re umieszczono też w szkole 
w Nakle Śląskim.

BYŁA Z KRWI I KOŚCI ŚLĄZACZKĄ
W Nakle Śląskim odbył się pogrzeb Kai Mireckiej-Ploss. Patronkę miejscowej szkoły i Honorową Obywatelkę Gminy 
Świerklaniec pożegnano w setną rocznicę jej urodzin – 12 września.

Prochy zmarłej zostały odprowadzone na cmentarz w Nakle 

Śląskim

Uroczystość miała charakter państwowy, stąd salwa honorowa na cmentarzu
 ZDJĘCIA: ALICJA JURASZ

Były też poczty sztandarowe

Msza żałobna odbyła się w kościele pw. Najświętszego Serca Pana Jezusa w Nakle Śląskim

eprasa.pl a6a31a8bf8
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NA SYGNALE

KRONIKA POLICYJNA
NA POMOC BYŁO JUŻ ZA PÓŹNO
▶ Tarnowskie Góry. 14.09 alarmujące zgłoszenie przyszło z ul. 
Bema. Mający kłopoty z poruszaniem się mężczyzna nie potra-
fił otworzyć drzwi, żeby pomóc swojej żonie. Na miejsce poje-
chali policjanci i strażacy, niestety 75-latka już nie żyła.
BYŁ PO UŻYCIU ALKOHOLU
▶ Tarnowskie Góry. 11.09 na obwodnicy 31-latek z Woźnik je-
chał audi zbyt blisko opla i w końcu w niego wjechał. Skończyło 
się na kolizji. Okazało się też, że 31-latek był w stanie po użyciu 
alkoholu (do pół promila).
DZIEŃ STŁUCZEK
▶ Powiat tarnogórski. 9.09 na DW 912 pomiędzy Świerklańcem 
a Żyglinem 36-latka z Sosnowca straciła panowanie nad che-
vroletem i zjechała na przeciwległy pas ruchu. Czołowo zderzy-
ła się z volkswagenem, za którego kierownicą siedziała 49-let-
nia mieszkanka Kalet. 36-latka trafiła do szpitala na badania.
▶ Radzionków. Tego samego dnia na skrzyżowaniu ul. Dłu-
giej i 1. Powstania w Radzionkowie kierowca renault, 31-letni 
mieszkaniec Bytomia, chciał uniknąć zderzenia z jadącym przed 
nim autem, gwałtownie skręcił w lewo i doprowadził do czo-
łowego zderzenia z peugeotem. 31-letni bytomianin dostał 
mandat. Okazało się też, że ma zatrzymane prawo jazdy za 
przekroczenie dozwolonej ilości punktów karnych.
▶ Połomia. Na ul. Pyskowickiej 24-letni mieszkaniec Sierakowa 
Śląskiego na zakręcie stracił panowanie nad dostawczym iveco. 
Zderzył się czołowo z nadjeżdżającą z przeciwka dacią, którą 
prowadziła 46-latka. Kobieta została poszkodowana.

W ubiegłym tygodniu w po-
wiecie tarnogórskim doszło do 
kilku niebezpiecznych zdarzeń, 
które były skutkiem szybkiej 
jazdy. Zmienia się pogoda, 
a wraz z nią warunki jazdy na 
drogach. Policja apeluje, żeby 
dostosować do nich prędkość. 

We wtorek z przydrożnych 
rowów w  powiecie tarno-
górskim wyciągano dwa 
samochody. Swoją podróż 
zakończyła wizytą w szpita-
lu 20-letnia mieszkanka Tąp-
kowic. Jechała drogą DK 78 
w Świerklańcu. Jej samochód 
zjechał z jezdni, przebił ba-
riery energochłonne i wylą-
dował w przydrożnym rowie. 
Jak informuje policja, kobieta 
trafiła do szpitala na dalsze 
badania. 

– Niedostosowanie pręd-
kości do warunków na drodze 
spowodowało utratę kontro-
li nad pojazdem i zderzenie 
z  barierami. Za spowodo-
wanie zagrożenia w ruchu 
drogowym kobieta została 
ukarana mandatem karnym 
– informuje podkom. Kamil 
Kubica, rzecznik prasowy 
Komendy Powiatowej Policji 
w Tarnowskich Górach.

Wcześniej w Połomi zde-
rzyły się dwa samochody 
i wpadły do rowów. Policja 
ustaliła, że 37-letni mieszka-
niec powiatu lublinieckiego, 
prowadząc opla, nie dosto-
sował prędkości do warun-
ków panujących na drodze 
i na łuku zderzył się z jadącą 
z przeciwka toyotą. Zdarzenie 
wyglądało groźnie, ale zostało 

zakwali� kowane jako kolizja 
drogowa, za którą kierowca 
opla został ukarany manda-
tem.

– Ostatnie zdarzenia na 
drodze pokazują nam, jak 
ważna jest odpowiednia reak-
cja na zmieniające się warun-

ki na drodze. Odpowiednia 
prędkość to klucz do bez-
piecznego manewrowania. 
Dlatego pamiętajmy o roz-
sądku, aby nie dochodziło na 
drogach do podobnych zda-
rzeń – przestrzega podkom. 
Kubica. (MIR)

Śpiesz się powoli

Śliska jezdnia, za duża prędkość, samochód w rowie
 FOT. POLICJA TARNOWSKIE GÓRY

We wtorek doszło do wypad-
ku na jednej z budów w pobli-
żu Katowice Airport w Pyrzo-
wicach. 

Podczas robót został poszko-
dowany 54-latek z Bytomia.  
– Spychacz najechał mężczyź-
nie na nogę – mówi podkom. 
Kamil Kubica, rzecznik policji 
w Tarnowskich Górach.

Uraz musiał być bardzo po-
ważny, skoro poszkodowany 
stracił przytomność.

Wezwano śmigłowiec 
LPR,  któr y  miał  zabrać 
mężczyznę do szpitala w So-
snowcu. Jednak z powodu 
pogorszenia pogody zapadła 
decyzja o przewiezieniu męż-
czyzny do szpitala karetką 
pogotowia. (MIR)

Spychacz najechał 
pracownikowi na nogę

Komenda Miejska Policj i 
w Częstochowie wszczęła 
z urzędu dochodzenie doty-
czące bójki podczas meczu 
Unii Kalety z Lotem Kono-
piska, do której doszło 31 
sierpnia. Postępowanie zo-
stało objęte nadzorem przez 
Prokuraturę Rejonową w Czę-
stochowie. 

Prokurator Tomasz Ozimek, 
rzecznik prasowy prokuratu-
ry w Częstochowie informu-
je, że dotychczas ustalono, 
że na boisko wbiegła grupa 

około 20 zamaskowanych 
mężczyzn, którzy zaatakowali 
kibiców Unii Kalety. Następ-
nie doszło do bójki pomiędzy 

osobami znajdującymi się na 
stadionie. Jednym z uczestni-
ków bójki okazał się 16-letni 
uczeń. Materiały w jego spra-

wie trafiły do wydziału ro-
dzinnego i nieletnich. 

Obecnie w postępowaniu 
trwają przesłuchania świad-
ków oraz analiza zabezpieczo-
nych nagrań z monitoringów. 
W trakcie dalszego postępo-
wania zostaną przeprowadzo-
ne czynności zmierzające do 
ustalenia uczestników bójki 
i przedstawienia im zarzutów 
popełnienia przestępstwa. 
W tym przypadku może być 
to kara pozbawienia wolności 
od 3 miesięcy do 5 lat.
(AJ)

Wśród agresorów był 16-latek. Atak 
pseudokibiców, jest dochodzenie

Bójką podczas meczu zajęła się policja i prokuratura
 FOT. ARCHIWUM PROKURATURY 

Gwarki w Tarnowskich Gó-
rach na długo pozostaną 
w pamięci 23-latka z Piekar 
Śląskich. Celnie rzucił do-
niczką, ale do najszybszych 
biegaczy nie należy, bo ucie-
kiniera szybko zatrzymała 
policja. Grozi mu do 3 lat wię-
zienia.

W niedzielę w nocy, przed 
godz. 3, policja otrzymała 
zgłoszenie, że przed jednym 
z lokali przy ul. Lewka w Tar-
nowskich Górach doszło do 
bójki kilku osób. Przybyli na 
miejsce policjanci ustalili, że 
bójka to jednak za duże sło-
wo. Była awantura, w trakcie 
której jeden z uczestników 

wziął do ręki doniczkę i rzucił 
nią w szybę w szklanym ogro-
dzeniu. Uciekł jeszcze przed 
przyjazdem patrolu. 

Ucieczka była krótka, po-
licjanci dopadli go na rynku.

– Był to 23-latek z Piekar 
Śląskich, który swoim działa-
niem spowodował straty się-
gające 3 tysięcy złotych. Na 
noc trafił do policyjnej celi, 
a dzień później kryminalni 
przedstawili mu zarzut znisz-
czenia mienia, do którego się 
przyznał. Grozi mu do 3 lat 
więzienia – informuje pod-
kom. Kamil Kubica, rzecznik 
policji w Tarnowskich Gó-
rach.
(MIR)

Mistrz w rzucie doniczką. 
Grozi mu do 3 lat więzienia

30-latek z Tarnowskich Gór 
imprezował w Gwarki i posta-
nowił nieco podkręcić nastrój. 
Wyciągnął amfetaminę i po-
dzielił się z kolegą, ale nie za-
uważył, że robi to pod okiem 
kamery monitoringu. 

– Na ulicy Strzeleckiej pod 
okiem kamery monitoringu 
mężczyzna wysypał na te-
lefon podejrzany biały pro-
szek. Operujący kamerami 
w trakcie imprezy policjanci 
od razu wychwycili podejrza-
ne zachowanie mężczyzny 
– informuje podkom. Kamil 
Kubica, rzecznik prasowy 
Komendy Powiatowej Policji 
w Tarnowskich Górach.

Operator dał znać działa-
jącym na miejscu kryminal-
nym, a ci dotarli do mężczy-
zny. Okazało się, że 30-latek 
z Tarnowskich Gór ma przy 
sobie amfetaminę.

– Jeszcze tego samego dnia 
zatrzymany usłyszał zarzut 
posiadania i udzielania środ-
ków odurzających. Sprawca 
przyznał się do winy, a teraz 
jego sprawą zajmą się proku-
rator i sąd – dodaje rzecznik 
prasowy Komendy Powia-
towej Policji w Tarnowskich 
Górach.

Zgodnie z prawem za po-
siadanie i udzielanie środ-
ków odurzających grozi do 3 
lat więzienia. (MIR)

Podzielił się amfetaminą... 
przed kamerą monitoringu

Dwie osoby zginęły w wypad-
ku, do którego doszło w pią-
tek 13 września w okolicach 
zjazdu z DK 11 na ul. Stalma-
cha w Lublińcu. 

Na DK 11 ok. godz. 11 zde-
rzyły się czołowo dwa sa-
mochody osobowe. Jednym 
z nich był passat, kierowany 
przez 52-letniego mieszkań-
ca powiatu tarnogórskiego, 

a drugim in� niti, kierowany 
przez 57-latka z województwa 
wielkopolskiego. Obydwaj 
kierowcy ponieśli śmierć na 
miejscu. 

Prawdopodobnym spraw-
cą tego tragicznego zdarzenia 
był kierowca z Wielkopolski, 
który podjął manewr wyprze-
dzania. Zjechał na przeciw-
legły pas ruchu i zderzył się 
z passatem. (HM)

Zginęli dwaj kierowcy

Policja wyjaśnia okoliczności zdarzenia
 FOT. POLICJA ŚLĄSKA
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Takie spory zdarzają się 

w Polsce coraz częściej, 

ostatnio m.in. w Poznaniu. 

W Wieszowie przy szkole 

działa wielofunkcyjne bo-

isko. Niestety, nie jest czyn-

ne w czasie weekendów. 

Powodem są skargi sąsia-

dów na hałas dobiegający 

z obiektu. Rodzice pytają, 

gdzie dzieci mają spędzać 

czas. 

Z redakcją skontaktowa-
ła się jedna z mam, która 
zwraca uwagę, że podczas 
gdy dużo się mówi o tym, 

żeby zachęcać dzieci do 
ruchu i odciągnąć je od te-
lefonu i komputera, w Wie-
szowie boisko w  czasie 
weekendów jest zamykane. 
– To nie zmieniło się nawet 
w czasie wakacji. Zdarzało 
się, że dzieci skakały przez 
bramę, żeby pograć tam 
w piłkę. Trudno jest mi zro-
zumieć tę decyzję, tym bar-
dziej że w sąsiednich miej-
scowościach takie obiekty 
są ogólnodostępne – mówi. 

Jak tłumaczy Justyna He-
wig, dyrektor szkoły w Wie-
szowie, boisko szkolne za-

mykane jest po godz. 20 i w 
czasie weekendów ze wzglę-
du na skargi sąsiadów. Domy 
są bardzo blisko, mieszkań-
cy narzekali na hałas, wul-
garyzmy i głośną muzykę. 
– W tym roku szkolnym nie 
planujemy zmian w funk-
cjonowaniu boiska. Nie 
mamy pracownika, który 
mógłby pilnować go w cza-
sie weekendów. Na pewno 
będę rozmawiała o tej sytu-
acji z panią wójt i być może 
wspólnymi siłami uda się 
znaleźć jakieś rozwiązanie – 
podkreśla. Dodaje, że dzieci 

z Wieszowy mogą korzystać 
z ogólnodostępnego boiska 
sportowego klubu Naprzód 
Wieszowa.

Boisko wielofunkcyjne 
w  Wieszowie oddano do 
użytku przed wakacjami 
w 2023 roku. Na obiekcie 
o wymiarach 18x31 metrów 
można grać w koszykówkę, 
siatkówkę oraz w piłkę ręcz-
ną. Budowa kosztowała po-
nad 360 tys. zł, z czego 185 
tys. zł to dotacja z Unii Eu-
ropejskiej, a reszta pochodzi 
z budżetu gminy.
(AJ)

Boisko nieczynne w czasie 
weekendów, skargi mieszkańców

Boisko otwarto przed wakacjami w 2023 roku Obiekt kosztował ponad 360 tys. zł
 ZDJĘCIA: ARCHIWUM UG W ZBROSŁAWICACH

Kierowca, który wjechał samochodem marki 

KIA na tarnogórskich tablicach rejestracyj-

nych w dniu 11 września o godz 14.29 po-

mimo zakazu wjazdu, w pobliżu bramy na 

cmentarz komunalny w Tarnowskich Górach. 

Zero tolerancji dla takich kierowców – wstyd 

– święte krowy. Proszę mi powiedzieć, gdzie 

jest straż miejska? Brak reakcji!

PRZYJAZNY MIESZKANIEC TG

Chciałem się podzielić uwagami w sprawie 

Pochodu Gwarkowskiego. Wygląda on bardzo 

anonimowo. Widząc poszczególne postacie, 

w wielu przypadkach widzowie zastanawiają 

się, kto maszeruje i kogo reprezentuje? Koło 

chłopa Rybki powinien ktoś nieść napis. W ka-

rocach jadą damy cudnie wystrojone. Ale kto to 

jest? Starsi jeszcze pamiętają historię Sedlaczka 

czy husarzy, ale większość młodzieży niewiele 

wie na ten temat. Stąd może też słabe reakcje. 

Pochód przepiękny, stroje cudne, powinna być 

burza oklasków ze strony oglądających. A tu 

martwota, cisza. Przykre, bo praca organizato-

rów i i olbrzymi wysiłek uczestników powinny 

być nagrodzone. 

Powyższe spostrzeżenia kieruję do komitetu 

organizacyjnego tegorocznych „Gwarków”.

IGNACY STASIAK

Od tygodnia po drogach po-

wiatu tarnogórskiego jeżdżą 

nowe ambulanse pogotowia 

ratunkowego.

9 września przed siedzibą 
Wojewódzkiego Pogotowia 
Ratunkowego w Katowicach 
przekazano jednostkom WPR 
14 ambulansów. Nowe, w peł-
ni wyposażone karetki tra
 ły 
do stacji pogotowia między 
innymi w Tarnowskich Gó-
rach i Radzionkowie. 

W sumie sprzęt jest wart 
12,5 mln zł. Zakup dofinan-

sowano ze środków urzędu 
marszałkowskiego.

– Każdy z ambulansów to 
OIOM na kółkach – powie-
dział dyrektor WPR Łukasz 
Pach. Mają na wyposażeniu 
respirator, de
 brylator, pom-
py strzykawkowe, pulsoksy-
metry i urządzenie do kom-
presji klatki piersiowej.

Przypomnijmy, że pod ko-
niec sierpnia nowy ambulans 
przekazano również zespoło-
wi ratownictwa medycznego 
w Tworogu.
(ESP)

Nowe karetki już na sygnale

W sumie sprzęt jest wart 12,5 mln zł
 FOT. ARCHIWUM UMWŚ

W Radzionkowie coraz le-

piej czują się dziki. Urzędnicy 

apelują, by ich nie dokarmiać 

i zgłaszać, kiedy coś zniszczą.

Dziki najczęściej pojawiają 
się w okolicach plant w Rojcy 
i Księżej Góry. Miasto prosi 
mieszkańców o informacje, 
czy zwierzęta coś zniszczyły. 
Jednocześnie kategorycznie 
zakazuje dokarmiania dzików. 
Chodzi tu o problemy z wy-
rzucaniem resztek jedzenia 
i złym zabezpieczeniem kom-
postowników. Oczywiście do 
dzików nie można się zbliżać, 
bo może się to źle skończyć.

Dziki można próbować od-
straszać, ale stosowane są też 
odstrzały. Właśnie informacje 
o tym, czy zwierzęta coś nisz-
czą i są uciążliwe, mogą mieć 
wpływ na decyzję.

Są jednak i mieszkańcy, 
którzy godzą się z tym, że dzi-
ki pojawiają się w pobliżu ich 
domów. – Powstają nowe za-
budowania i zajmujemy tere-
ny, na których żerowały dziki. 
Nic dziwnego, że są naszymi 
sąsiadami.

Informacje o dzikach moż-
na zgłaszać pod numerami te-
lefonów: 32-38-87-159 i 32-38-
87-177. (ESP)

Dziki w mieście

Stowarzyszenie Serdeczni 

w Tarnowskich Górach ogła-

sza nabór do świetlicy środo-

wiskowej dla dzieci i młodzie-

ży. Udział w zajęciach i ciepły 

posiłek dla uczestników będą 

bezpłatne. 

W zajęciach mogą uczestni-
czyć dzieci i młodzież z Tar-
nowskich Gór w wieku 10-15 
lat, w tym również z niepełno-
sprawnościami. 

Świetlica działać będzie 
przy ul. Kard. S. Wyszyńskie-
go 135 w Tarnowskich Górach 
od poniedziałku do piątku, 
w godzinach 15-19. 

Uczestnicy będą brali 
udział w zajęciach kreatyw-
nych, warsztatach ekologicz-
nych, zajęciach ruchowych 
i innych. Organizowane będą 
wyjścia integracyjne do kina, 
muzeum, na kręgle czy do 
ogrodu botanicznego. Co-
dziennie będą mieli zapew-
niony ciepły posiłek. Opiekę 
sprawować będzie kadra pe-
dagogiczna, organizatorzy 
zapewniają również wsparcie 
psychologiczne. 

Świetlica rozpocznie dzia-
łalność 1 października. Więcej 
informacji oraz zapisy pod nr. 
tel. 32-384-73-04. (MIR)

Zajęcia za darmo

W Tarnowskich Górach będzie 

można skorzystać z bezpłat-

nej cyfrowej mammografii. 

Badania są kierowane do pań 

urodzonych w latach 1950–

1979. 

Mammobus przyjedzie na 
rynek w dniach 3 i 4 paź-
dziernika (godz. 10-17) oraz 
7 października (godz. 8.30-
15.30). Termin badania na-
leży ustalić telefonując pod 
numer 32-278-98-96 (od po-
niedziałku do piątku w godz. 
7-15). 

Na badania należy zabrać 
ze sobą dowód osobisty oraz 
zdjęcia/wynik z poprzedniej 
mammografii ( jeżeli była 
wykonana poza Narodowym 
Instytutem Onkologii z Gli-
wic).

Bezpłatne badanie przy-
sługuje co 2 lata, ubezpie-
czonym paniom w wieku od 
45 lat do 74 lat.
(MIR)

Bezpłatne 
badania
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ZDANIA PODZIELONE

PRZYTYKI Z RYMAMI

Ile dziś wynoszą diety miej-

skich radnych w Tarnow-

skich Górach? To niemałe 

pieniądze i nasza czytelnicz-

ka zastanawia się, czy kiedy 

radni wychodzą wcześniej z 

sesji czy „znikają” na godzi-

nę, to jakieś pieniądze są im 

potrącane.

– Przyglądam się sesjom rady 

miejskiej w Tarnowskich Gó-

rach jako publiczność. Za-

uważyłam, że wielu radnych 

wychodzi z sali w czasie trwa-

nia obrad – informuje nasza 

czytelniczka. 

Przeczytała uchwałę rady 

miejskiej w  sprawie diet 

radnych i zwróciła uwagę na 

zapis, że powinny być potrą-

cenia nawet za półgodzinną 

nieobecność. – Tymczasem 

w żadnym z protokołów sesji 

nie znalazłam zapisu o opusz-

czeniu i ponownym przyjściu 

radnego, ze wskazaniem kon-

kretnego czasu. Natomiast na 

nagraniach e-sesji wyraźnie 

widać, iż jest to typowe za-

chowanie – radni wchodzą 

i wychodzą, często „na dłuż-

szy czas” – dodaje tarnogó-

rzanka.

Rzeczniczka urzędu miej-

skiego Ewa Kulisz twierdzi, 

że w protokołach z sesji rady 

miejskiej zapisuje się wszyst-

kie nieobecności radnych na 

całej sesji oraz wszystkie nie-

obecności radnych powyżej 

30 minut, jednak nie każde 

wyjście. 

– Według zapisów uchwały 

z 2021 r. radnemu należy po-

trącić część diety za nieobec-

ność na całej sesji lub powy-

żej 30 minut. Przestrzegamy 

tych zapisów bardzo skrupu-

latnie – zapewnia Ewa Kulisz. 

I podaje konkretne kwoty do-

tyczące obecnej kadencji.

W sierpniu mniejsze diety 

dostało 5 radnych, przykła-

dowo jeden zamiast 1 932,57 

otrzymał 579,77 zł, a  inny 

773,03 zł. Wyjście z sali ob-

rad na dłużej niż pół godziny 

kosztowało kolejnego ok. 470 

zł. Za nieobecność na sesji 

przewodniczący rady otrzy-

mał połowę swojej diety, czyli 

zamiast ok. 3,2 tys. zł na jego 

konto poszło ok. 1,6 tys. zł

– Nasza uchwała nakazuje 

pomniejszyć dietę radnego za 

nieobecność na sesji aż o 50 

proc. Wiemy, że niektóre gmi-

ny potrącają tylko 5 proc. – za-

uważa rzeczniczka magistratu.

W lipcu różnych obniżek 

było 5, w czerwcu 4 radnych 

otrzymało pomniejszone 

diety za nieobecność na 

komisjach, a w maju jeden 

radny otrzymał połowę die-

ty za nieobecność na sesji, 

a jeden pomniejszoną dietę 

za spóźnienie na komisję.

AGNIESZKA RECZKIN 

Ile kasy dostają radni? Czy za nieobecność też im 
płacimy?

Praktycznie każdego miesiąca są potrącenia diet radnych za nieobecność na sesji rady czy posie-

dzeniach komisji. Zdjęcie ilustracyjne z inauguracyjnej sesji rady miejskiej w Tarnowskich Górach
 FOT. ALICJA JURASZ

KRUPNIOK

Ile na GWARKACH kosztował krupniok?
Nieważne dla tych, którzy go lubią.
Każdy z portfela pieniądze wyjmie,
Bowiem krupnioki są tradycyjne.
KIBICE PRZEMOCY

Urządzili sobie igrzyska
Pseudokibice w Konopiskach,
Igrzyska chamstwa i przemocy!
Dokąd kibica światek kroczy?
BIOPALIWO

Kierowca auta dostawczego
Przed jazdą wlał coś mocniejszego.
Zbyt często wśród kierowców bywa,
Że mylą im się biopaliwa. 
ZAMIESZANIE

Urząd mówi - nie jest prawdą
Zamieszanie z PSZOK-u kartą.
Racja jest niestety taka,

Że lądują śmieci w krzakach,
Chyba coś poprawić warto! 
W ZBROSŁAWICACH... I NIE TYLKO

Drogi powiatowe są w fatalnym stanie,
Ten, kto po nich jeździ, wykonuje taniec.
Trochę zjechać na bok lub podskoczyć w górę,
Oby mieć w całości wydechową rurę,
Nas, kierowców, wodzi samorządu granie.
KIOSKI Z PRASĄ

Z widoku miasta kioski znikają,
Ciąg stałych przemian nimi się zajął,
Niedawno jeszcze stały szczęśliwe,
A teraz pady jak budki z piwem.
O SZAMBIE W BOBROWNIKACH

To od tysięcy lat już wiadomo,
Z pustego nie naleje Salomon,
I pewnie także słuszna jest prawda,
Że nie opróżni pustego szamba.
JANINA KAMILEWICZ

Jesienią ma być długo wycze-

kiwana premiera filmu „Dia-

beł” z Erykiem Lubosem w roli 

głównej. Sceny kręcono m.in. 

w Tarnowskich Górach i gminie 

Zbrosławice.

Główną rolę w 	 lmie gra tar-

nogórzanin Eryk Lubos, wy-

stępuje także inny aktor z Tar-

nowskich Gór – Piotr Trojan.

Premierę filmu „Diabeł” 

zaplanowano na 29 listopada. 

To rok później niż początko-

wo zapowiadano.

Dystrybutorem „Diabła” 

jest Monolith Films. Jego 

przedstawiciel tłumaczył, że 

zmiana daty premiery spowo-

dowana wydłużeniem okresu 

postprodukcyjny 	 lmu.

„Diabeł” to historia byłego 

żołnierza, Maksa, który po 

opuszczeniu armii nie potra	  

wrócić do normalnego życia. 

Kiedy przyjeżdża do rodzin-

nego miasteczka na pogrzeb 

ojca, zostaje wplątany w woj-

nę między lokalnymi gangste-

rami.

W filmie wystąpiło wielu 

statystów z powiatu tarnogór-

skiego. (ESP)

Długo wyczekiwana premiera

Jesienią ma być długo wyczekiwana premiera Þ lmu �Diabeł� 
z Erykiem Lubosem w roli głównej
 FOT. JAROSŁAW MYŚLIWSKI

Wysokość diet radnych w Tarnowskich Górach:

Przewodniczący RM – 3 220,96 zł
Zastępca przewodniczącego RM – 2 791,50 zł
Przewodniczący komisji rewizyjnej, budżetowej oraz skarg, 
wniosków i petycji – 2 576,76 zł
Przewodniczący pozostałych komisji – 2 362,03 zł
Wiceprzewodniczący komisji stałych – 1932,57 zł
Radni, członkowie jednej komisji – 1288,38 zł

eprasa.pl a6a31a8bf8
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CHAOS NA JARMARKU RĘKODZIEŁA

reklama

ALICJA JURASZ

– Moje stoisko miało 

2 metry. W ostatniej 

chwili dowiedzieli-

śmy się o  opłacie, 

która wynosiła 60 zł 

za metr. Wcześniej 

było to 16 zł. Za wysta-

wienie się podczas dwu-

dniowego jarmarku płaciłam 

rok temu 64 zł, w tym roku 

– 240 zł. Sprzedaję rękodzie-

ło o wartości od 6 do 12 zł. 

Nic nie zarobiłam i  jestem 

stratna, biorąc pod uwagę 

materiały i mój czas – mówi 

jedna z rękodzielniczek (imię 

i nazwisko do wiadomości re-

dakcji). Narzeka, że do ostat-

niej chwili nie było wiadomo, 

kto może przyjechać, a kto 

nie. – Informację o tym, że 

mogę się wystawić, dostałam 

w czwartek. Jeden z uczest-

ników miał już przygotowany 

towar i nie dostał zgody. Zo-

stał z niczym, gdyby wiedział 

wcześniej, mógłby wystawić 

się na innym wydarzeniu, 

w ten weekend ich nie brako-

wało – dodaje. 

Chaos z organizacją 

Rozmawialiśmy z dwoma 

innymi uczestniczkami. Mia-

ły podobne odczucia. Mówią 

o  chaosie informacyjnym, 

braku podstawowych infor-

macji i rozczarowaniu twór-

ców, którzy poświęcili wiele 

czasu na przygotowanie ręko-

dzieła specjalnie na tę okazję. 

Jedna z nich w jarmarku na 

placu Wolności uczestniczy 

od pierwszej edycji. Podkre-

śla, że kiedy za organizację 

odpowiadało Tarnogórskie 

Centrum Kultury, zasady 

były jasne, a organizacja bez 

zarzutu. Teraz zajmował się 

tym urząd. Efektem był cha-

os. – Ustnie zgłosiłam udział 

w jarmarku jeszcze podczas 

Barbórki. To podobno miało 

wystarczyć. Przed Gwarkami 

dowiedziałam się, że jestem 

na liście rezerwowej – opo-

wiada. Kolejną niespodzianką 

była opłata – musiała zapłacić 

120 zł za dzień. Wcześniej 

była to wspomniana opłata 

targowa. – Kiedy mówiliśmy, 

że nikt nas o tym nie poinfor-

mował, pani z urzędu stwier-

dziła, że mamy śledzić uchwa-

ły rady miasta. Biorę udział 

w  podobnych imprezach 

w innych miastach. Zawsze są 

zapisy i kompletna informacja 

zwrotna, ile trwają, gdzie bę-

dziemy mieć stanowiska, ile 

zapłacimy. W Bytomiu lokalni 

rękodzielnicy nie płacą za sta-

nowiska i zawsze mają pierw-

szeństwo – zauważa. 

Mniej miejsca

dla rękodzielników 

O niedociągnięciach jako 

pierwsza poinformowała Ka-

rolina Stachowicz, która opu-

blikowała w mediach społecz-

nościowych obszerny post na 

ten temat. Przypomniała, że 

pomysł organizacji takiego 

wydarzenia miał wyróżniać 

Tarnowskie Góry wśród in-

nych miast, promować lo-

kalnych rękodzielników i ich 

twórczość, zwykle wykonywa-

ną po godzinach, która nie jest 

ich głównym źródłem utrzy-

mania. I ona zwracała uwagę, 

że w tym roku od początku 

kontakt z przedstawicielami 

urzędu był bardzo utrudnio-

ny. Wiele osób dopytywało się 

o miejsce z dużym wyprzedze-

niem, po czym przed samym 

jarmarkiem dowiadywały się, 

że są np. na liście rezerwo-

wej. „(...) Wszystko załatwia-

ne „na gębę”, SMS-em czy 

telefonicznie, bo nie ma żad-

nych formularzy. Dodatkowo 

rękodzielnicy i TYLKO oni, 

musieli czekać w piątek wie-

czorem, aż pracownik urzędu 

miejskiego wyznaczy im miej-

sce, w którym mogą stanąć” – 

napisała. Relacjonowała, że 

z 90 miejsc przeznaczonych 

dla rękodzieła w poprzednich 

latach, w tym roku na placu 

Wolności zostało jedynie 30. 

Ich miejsce zajęły stanowiska 

gastronomiczne i wystawcy 

z masową produkcją „made in 

China”. 

Czuję się oszukana 

Pod postami, które opubli-

kowała na różnych grupach, 

pojawiły się komentarze 

utrzymane w podobnym to-

nie. Sprawą zainteresowała się 

radna Aleksandra Król-Skow-

ron, do której też docierały 

takie głosy. „Jedyną odpowie-

dzią urzędników na przedsta-
wione wyżej informacje była: 

nic nie da się zrobić... Pole-

cam zastanowić się nad celo-

wością takiego jarmarku, bo 

nie jestem jedyna, która czuje 

się oszukana” – podsumowała 

Karolina Stachowicz.

– Nie wezmę udziału po raz 

kolejny w jarmarku podczas 

Gwarków, nie wykluczam na-

tomiast udziału w jarmarku 

bożonarodzeniowym, o  ile 

wrócą opłaty w  wysokości 

16-20 zł za metr. Najbardziej 

szkoda mi ludzi, którzy się 

przygotowali, a potem zapa-

dła decyzja, że nie mogę się 

wystawić. I  jeszcze jedno – 

płaciliśmy 120 zł za plac Wol-

ności, tyle samo, co gdybyśmy 

stali na ul. Krakowskiej, gdzie 

był cień i tłumy ludzi – mówi 

jedna z rozmówczyń. 

 Co na to Urząd Miejski w Tar-

nowskich Górach? 

– Opłata była pobierana 

zgodnie z  uchwałami rady 

miasta z  2015 i  2017 roku. 

Różnicuje ona opłaty w za-

leżności od miejsca stoiska, 

a nie rodzaju sprzedaży. Zwal-

nia też z opłaty „sprzedaż do-

konywaną w czasie imprezy 

Gwarki odbywającą się na 

wyłączonej dla Tarnogórskie-

go Centrum Kultury części 

Placu Wolności”. W tym roku 

bezpłatnymi stoiskami były 

„paśniki” – odpowiada Ewa 

Kulisz, rzeczniczka prasowa 

urzędu. Dodaje, że w ramach 

opłaty wystawcy mają zapew-

nione miejsce, dostęp do prą-

du, wodę, kosze na śmieci, 

czasem doświetlenie stoiska. 

Urząd ma też pomagać w roz-

wiązaniu problemów. – Jed-

nemu z handlujących zepsuło 

się urządzenie, bez którego 

nie mógł sprzedawać swoich 

towarów. Pomogliśmy, a wy-

stawca handlował bez proble-

mów – zaznacza. 

Ewa Kulisz twierdzi, że 

zasady zgłoszeń od lat są 

niezmienne: można to robić 

telefonicznie lub wysyłając 

e-mail na adres handel@

um.tgory.pl. Wtedy powstaje 

lista chętnych. Decyduje ko-

lejność zgłoszeń i asortyment 

atrakcyjny dla uczestników. 

Tyle że jak wynika z relacji rę-

kodzielników, właśnie takiej 

organizacji i jasnych informa-

cji w tym roku zabrakło. 

Znacznie więcej było 

zadowolonych 

Zapytaliśmy też, czemu 

niewielką przestrzeń placu 

Wolności rękodzielnicy mu-

sieli dzielić z gastronomią, 

tymczasem przy ul. Tylnej, na 

parkingu, gdzie też była strefa 

gastronomiczna, były jeszcze 

wolne miejsca? – Nie dyspo-

nujemy parkingiem ogólnym 

na ul. Tylnej, to teren pry-

watny. Na placu Wolności ga-

stronomia była dla większej 

różnorodności stoisk. A  to 

jest atrakcyjniejsze dla uczest-

ników Gwarków – odpowiada 

Ewa Kulisz. Podkreśla, że za-

wsze biorą pod uwagę głosy 

uczestników jarmarków, han-

dlujących, właścicieli sklepów 

i  gastronomii w  centrum. 

– Przykładowo: sprzedający 

ubrania prosili, by przed ich 

sklepami nie znajdowały się 

stoiska gastronomiczne, bo 

zapachy „wchodzą” do sklepu. 

Uwzględniamy ich prośby. 

Dodam, że znacznie więcej 

handlujących, wystawców 

było zadowolonych ze współ-

pracy, niż tych, którzy mieli 

uwagi. Niektórzy chwalili nas 

za świetną organizację handlu 

w czasie jarmarku, za pomoc 

– komentuje.

Chaos organizacyjny, wysokie opłaty za stoisko – rok temu za 2-metrowy namiot było to 32 zł za dzień, teraz 120 zł, gorsze 
miejsca. To odczucia wielu wystawców, którzy wzięli udział w jarmarku dla rękodzielników w czasie tegorocznych Gwarków 
w Tarnowskich Górach. 

Pomysł organizacji takiego wydarzenia miał wyróżniać Tarnow-

skie Góry wśród innych miast, promować lokalnych rękodzielni-

ków i ich twórczość
 FOT. AGNIESZKA RECZKIN 
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Spór pomiędzy pracow-
nikami ośrodka po-

mocy rodzinie a pra-
codawcą c iągnie 
się od ponad roku. 
W tym czasie NSZZ 

Pracowników MOPR 
w  Piekarach Śląskich 

wymieniał się kilkakrotnie 
korespondencją z prezydent 
Piekar Śląskich Sławą Umiń-
ską-Kajdan. To od niej i rady 
miejskiej zależy, czy w bu-
dżecie samorządu znajdą się 
dodatkowe pieniądze na wy-
nagrodzenia w MOPR.

Związki informują, że ze 
względu na wzrost tzw. naj-
niższej krajowej do kwoty 
4300 zł brutto, płace w ośrod-
ku spłaszczyły się. Większość 
pracowników – aż 71 proc. 
– otrzymuje wynagrodzenie 
zasadnicze w stawce mini-
malnej.

– Ta sytuacja krzywdzi 
pracowników, którzy posia-
dają długoletnie doświad-
czenie zawodowe lub wy-
specjalizowaną wiedzę. Nie 
może tak być, że pracownik 
z 20-letnim stażem otrzymu-

je minimalne wynagrodzenie 
za pracę, na równi z osobą, 
która doświadczenie dopie-
ro nabywa poprzez pierwsze 
zatrudnienie. Te skompliko-
wane sytuacje powodują fru-
strację i brak odpowiedniego 
zaangażowania w swoje obo-
wiązki służbowe. W czerwcu 
główny specjalista w naszym 
ośrodku otrzymywał pensję 
jedynie 100 zł brutto wyż-
szą od nowego pracownika 
– tłumaczy Izabela Deptała 
z NSZZ Pracowników MOPR 
w Piekarach Śląskich.

Zdaniem związków roz-
poczyna się powolny odpływ 

fachowców z MOPR. Podają, 
że od stycznia zwolniło się 
z ośrodka 7 osób, które zna-
lazły lepsze zatrudnienie.

Podstawowym żądaniem 
pracowników jest zwiększe-
nie kwoty na wynagrodze-
nia o 2 tys. zł brutto na etat. 
Obecnie dałoby to 336 tys. zł 
więcej do dyspozycji dyrek-
tora MOPR na zwiększenie 
wypłat.

W tym miesiącu ma dojść 
do kolejnego spotkania 
mediacyjnego z  dyrekcją 
MOPR, Beatą Poloczek i jej 
zastępcą Maciejem Gazdą. 
Jeśli strony nie dojdą do po-
rozumienia, związki nie wy-
kluczają strajku.

Nieadekwatne wynagro-
dzenia w pomocy społecznej 
to problem ogólnopolski. 
Izabela Deptała zwraca uwa-
gę, że mimo to w miastach 
ościennych pracownicy 
ośrodków pomocy zarabiają 
więcej niż ich piekarscy od-
powiednicy.

– Zawsze słyszymy od 
przedstawicieli władz Piekar 
Śląskich, że jesteśmy bied-
nym miastem i nie ma u nas 
pieniędzy na podwyżki. Tym-

czasem Bytom czy Siemiano-
wice także 
 gurują na listach 
miast biednych, a mimo to 
znaleziono w budżetach tych 
samorządów pieniądze na 
podwyżki. I były to podwyżki 
znaczne, na niektórych stano-
wiskach nawet o 1500 zł brut-
to – podsumowuje Deptała.

* * *
Fragment odpowiedzi 

prezydent Piekar Śląskich 

zawartej w jednym z pism, 
skierowanych do związków 
zawodowych

Sława Umińska-Kajdan: 
Podzielam niezadowole-
nie związane z wysokością 
otrzymywanego uposażenia 
oraz rosnącym spłaszcze-
niem płac wśród zatrud-
nionych. Zapewniam, że 
chciałabym, by wysokość 
wynagrodzenia pracow-

ników była adekwatna do 
posiadanych przez nich 
kompetencji oraz doświad-
czenia zawodowego. Nie-
mniej jednak dwukrotna 
podwyżka płacy minimalnej 
w ciągu roku niesie za sobą 
ogromne koszty dla budżetu 
nie tylko Piekar Śląskich, ale 
każdego samorządu, dlatego 
coraz trudniej o regulacje 
płac dla całej kadry.

SPÓR ZBIOROWY. PRACOWNICY 
SOCJALNI MOPR CHCĄ WYŻSZYCH PŁAC
Pracownicy piekarskiego MOPR-u są w sporze zbiorowym z pracodawcą. Żądają podniesienia wynagrodzeń. Zwracają uwagę, że 
odkąd tzw. najniższa krajowa wynosi 4300 zł brutto, 71 proc. pracowników ośrodka otrzymuje minimalne wynagrodzenie.

Spór pomiędzy pracownikami piekarskiego ośrodka pomocy rodzinie a pracodawcą ciągnie się 

od ponad roku
 FOT. ARCHIWUM ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH

Miała być podwyżka z 1 tys. 
zł do 2 tys. zł miesięcznie, 
ostatecznie będzie 1,7 tys. zł. 
W górę idą opłaty za żłobek 
w Tąpkowicach. Radni jed-
nogłośnie poparli propozycję 
wójta.

Już w sierpniu pojawił się 
projekt uchwały rady gminy 
Ożarowice w sprawie pod-
wyżki opłaty za żłobek do 
2 tys. zł miesięcznie. Wójt 
Grzegorz Czapla uzasadniał 
to nowym świadczeniem 
„Aktywnie w żłobku”, czyli 
rządową dopłatą na opiekę 
nad małymi dziećmi – do 1,5 
tys. zł miesięcznie, ale nie 
więcej niż wynosi opłata za 
żłobek. Wspominał też o wy-
płacanym rodzicom 800 zł na 
dzieci.

Zdaniem wójta rodzice nic 
nie tracą, a wręcz zyskują. 
Grzegorz Czapla podkreślał 
też, że koszt jednego miejsca 
w żłobku i tak jest wyższy –
gmina dalej będzie do niego 
dopłacać, tyle że mniej. Ta 
decyzja wywołała oburzenie 
rodziców.

– Chodziło o to, żeby żło-
bek był dla nas za darmo. 
Inne gminy też podnoszą 
opłaty, ale właśnie do 1,5 tys. 
zł maksymalnie. To zwykła 
pazerność, chęć uzupełnie-
nia budżetu gminy kosztem 
nas, rodziców – mówi jedna 
z mam (dane do wiad. red.).

Opowiada, że na spotka-
niu z rodzicami żłobkowych 
dzieci padały ostre słowa, 
a tłumaczenia wójta, że „nic 
nie jest za darmo”, jeszcze 

zagęściły atmosferę. – Gdy-
bym wiedziała, że tak będzie 
wyglądała sytuacja, może 
zdecydowałabym się na inną 
opiekę nad dzieckiem. Tylko 
to było kilka dni przed poby-
tem adaptacyjnym, już nie 
było czasu za zmianę. Zosta-
łam postawiona pod ścianą – 
denerwuje się mama.

W sierpniu projekt uchwa-
ły  wycofano z   porządku 
obrad. Radni zajęli się nim 
w środę, 11 września. Była już 
w nim mowa o nowej stawce 
w wysokości 1,7 tys. zł, a dla 
osób spoza gminy o 25 proc. 
większej (2 125 zł). Nie ma 
już zniżki na kolejne dziecko 
w żłobku.

W uzasadnieniu czytamy, 
że rodzice i tak zapłacą mniej. 
Teraz, biorąc pod uwagę 

obecne świadczenia, wyda-
wali 500 do 600 zł na opłatę, 
a od 1 października będzie 
to 200 zł (1,7 tys. zł minus 1,5 
tys. zł świadczenia „Aktywnie 
w żłobku). I tę propozycję już 
przegłosowano – 13 radnych 
było jednogłośnie za.

– Tak tego nie zostawię, 
będę interweniować m.in. 
u parlamentarzystów. Nowa 
opłata za żłobek i koszty wy-
żywienia to dla mnie prawie 
1 000 zł, bo mieszkam poza 
gminą Ożarowice. Zapłacę 
dwa razy więcej niż dotych-
czas. Samorządowcy powinni 
dbać, żeby ludziom żyło się 
lepiej, a nie wyciągać od ro-
dziców pieniądze. Nie rozu-
miem takiej zachłanności – 
zaznacza nasza rozmówczyni.
AGNIESZKA RECZKIN

– To pazerność – mówi jedna z mam

Inkubator Przedsiębiorczo-
ści w Tarnowskich Górach 
organizuje spotkanie dla 
zainteresowanych pozyska-
niem funduszy na otwarcie 
lub rozwój firmy. Udział jest 
darmowy. 

Osoby bezrobotne, chcące 
otworzyć działalność go-
spodarczą, mogą ubiegać 
się o dofinansowanie z po-
wiatowego urzędu pracy. 
Jak to zrobić, kiedy i  jakie 
warunki trzeba spełniać? 
O tym opowie przedstawiciel 
PUP w Tarnowskich Górach 
w środę, 18 września. Spotka-
nie odbędzie się w Inkubato-
rze Przedsiębiorczości przy 

ul. Sienkiewicza 49 w Tar-
nowskich Górach. Początek 
o godz. 10. 

Następnie  pracownik 
urzędu marszałkowskiego 
przedstawi możliwości uzy-
skania wsparcia 
 nansowego 
z Unii Europejskiej dla firm 
już działających. Po wystą-
pieniu będzie możliwość in-
dywidualnych konsultacji ze 
specjalistą.

Spotkanie jest darmowe 
i otwarte dla każdego. Licz-
ba miejsc ograniczona: reje-
stracja odbywa się poprzez 
wypełnienie formularza pod 
linkiem: https://funduszeue.
slaskie.pl/register/form/908.
(MIR)

O pieniądzach na 
� rmę

Nie może tak być, że 
pracownik z 20-letnim 
stażem otrzymuje mini-
malne wynagrodzenie za 
pracę, na równi z osobą, 
która doświadczenie 
dopiero nabywa poprzez 
pierwsze zatrudnienie. Te 
skomplikowane sytuacje 
powodują frustrację i 
brak odpowiedniego 
zaangażowania w swoje 
obowiązki służbowe.

eprasa.pl a6a31a8bf8
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O niszczejącym krzyżu, 
który stoi przy ul. 

Repeckiej 63, „Gwa-
rek” informował 
w  lipcu. Zabytek 
składa się z postu-

mentu z dużą wnęką, 
w której jest figura oraz 

kamiennego krzyża,  do 
którego przytwierdzone są 
metalowa figura Chrystusa 
i blaszany kartusz z napisem 
INRI. Postument rozsypuje 
się. Figura, w dolnej części 
uszczerbiona, jest już w ta-
kim stanie, że trudno domy-
ślić się, kogo przedstawia. 
W materiałach historycz-
nych można znaleźć infor-
mację, że chodzi o św. Jana 
Nepomucena, który w rę-
kach trzyma krzyż i palmę. 
Zabytkowy krzyż widnieje 
w Gminnej Ewidencji Zabyt-
ków, gdzie czas jego powsta-
nia określono na połowę XIX 
wieku. Stojący za nim budy-
nek datowany jest na począ-
tek XX wieku, został rozbu-
dowany w 1938 r. Ta data 
została oznaczona na fasa-
dzie popadającego w ruinę 
domu. Cała nieruchomość 
popada w ruinę. Urząd Miej-
ski w Tarnowskich Górach 
sprzedał ją w 2015 r. Nie za-
dbał wtedy o zabezpieczenie 
zabytku.

Co zamierza urząd?
Radny Śnietka zapytał na 

początku lipca, jakie kroki 
planuje podjąć urząd miasta 
w celu odnowienia i konser-
wacji 
 gury.

Burmistrz  Arkadiusz 
Czech odpowiedział, że po-
nieważ miasto sprzedało 
wraz z nieruchomością 
 gu-
rę, stała się ona własnością 
prywatną, w związku z czym 
urząd miejski nie może pod-
jąć żadnych bezpośrednich 
kroków w celu jej odnowie-
nia.

„Istnieje możliwość wy-
dzielenia działki z  figurą 
i nabycia jej przez gminę 
lub możliwość przesunię-
cia figury na teren działki 
gminnej. Czynności te wy-
magają zaplanowania środ-
ków w budżecie, zawarcia 
umowy dwustronnej oraz 
zgody organu konserwator-

skiego. Celem nadrzędnym 
jest ochrona tego zabytku, 
zatem deklarujemy wszelką 
pomoc w realizacji celu” – 
napisał burmistrz Tarnow-
skich Gór.

Czas ucieka na niekorzyść 
zabytku

Czas ucieka, zabytkowy 
krzyż jest w takim stanie, że 
może nie przetrwać kolej-
nej zimy. Pod koniec sierp-
nia radny Bartosz Śnietka 
wrócił do tematu. Zapytał, 
czy wysłano już pismo do 
właściciela działki z propo-
zycjami działań w kierunku 
rekonstrukcji figury? Jeśli 
tak, jaka była reakcja właści-
ciela? Czy zostały już podjęte 
jakiekolwiek kroki w celu 
wydzielenia działki z zabyt-
kiem i jej odkupienia od wła-
ściciela? Jeśli tak, na jakim 
etapie znajdują się te działa-
nia? Czy zaplanowano środki 
w budżecie na wydzielenie 
działki lub przesunięcie fi-
gury na teren gminny? 

„Czy Urząd Miasta może 
zapewnić, że w przyszłości 
będzie starać się takich sy-
tuacji podobnych jak z tu-
tejszym zabytkiem unikać i 
wyciągnie z tego wnioski?” 
– dopytuje radny Śnietka.

Wysłano pismo
Burmistrz  Arkadiusz 

Czech odpowiedział, że zo-

stało wysłane pismo do wła-
ściciela krzyża. 

„Oczekujemy na odpo-
wiedź lub kontakt z  jego 
strony. Wstępny kontakt 
z właścicielem w tej sprawie 
był już uprzednio (rozmowa 
w siedzibie UM). Właściciel 
wstępnie zadeklarował za-
jęcie się krzyżem, tym bar-
dziej że osobiście zna się 
na konserwacji kamienia 
(prowadził wraz z  ojcem 
pracownię sztukatorsko-kon-
serwatorską)” – napisał bur-
mistrz Czech.

Jak wynika z odpowiedzi, 
żadne konkretne decyzje, 
które mogłyby ocalić zaby-
tek, póki co w Urzędzie Miej-
skim w Tarnowskich Górach 
nie zapadły.

Urząd zapewnia
„Urząd Miejski może za-

pewnić, że dołoży wszelkich 
starań, by nie sprzedawać 
w przyszłości nieruchomości 
z zabytkiem, o którym nie 
ma wyraźnej informacji, że 
znajduje się na danej działce. 
Jeżeli taka sytuacja jednak 
zajdzie, przyszły nabywca 
zostanie o tym poinformo-
wany wraz z  pouczeniem 
o prawach i obowiązkach 
z faktu posiadania zabytku 
wypływających, m.in. jak 
z zabytkiem się obchodzić, 
do jakich organów się zwra-
cać i jakie procedury w róż-

nych możliwych wypadkach 
obowiązują” – odpowiedział 
na ostatnie pytanie radne-
go burmistrz Czech. Bur-
mistrz tłumaczy się, że nie 
ma służb konserwatorskich, 
a tylko one są władne intere-
sować się stanem zabytków 
prywatnych, dokonywać in-
spekcji, nakładać obowiąz-
ki, grzywny i zakazy, a na-
stępnie rozliczać właścicieli 
z działań. Ochrona zabytków 
znajdujących się w gminnej 
ewidencji zabytków (poza 
rejestrowym układem urba-
nistycznym) leży w kompe-
tencjach powiatowego kon-
serwatora zabytków.

„Urząd Miejski stanem 
zabytków znajdujących się 

w rękach prywatnych, pań-
stwowych, spółdzielczych 
oraz wszelkich innych, nie 
gminnych, zajmować się 
nie może i  nie powinien, 
z powodu braku legitymacji 
prawnej” – napisał burmistrz 
Czech.

Dlaczego więc, mając 
świadomość braku możli-
wości, gdy chodzi o przy-
szłą ochronę zabytkowego 
krzyża w Reptach Śląskich, 
władze miasta go sprzedały? 
Dlaczego wtedy nie wydzie-

lono z nieruchomości działki 
z krzyżem i nie pozostawio-
no jako własność miasta, tyl-
ko pomyślano o tym dopiero 
teraz?

Natomiast przewodniczą-
ca Zarządu Dzielnicy Repty 
Śląskie Justyna Kosmała po-
informowała nas, że spotka-
nie w sprawie przeniesienia 
zabytkowego krzyża z właści-
cielem nieruchomości, na 
której położony jest obecnie, 
odbędzie się w przyszłym ty-
godniu.

ZABYTEK SIĘ SYPIE
Niszczeje zabytkowy krzyż, który Urząd Miejski w Tarnowskich Górach sprzedał wraz z nieruchomością w Reptach Śląskich. 
Radny Bartosz Śnietka pyta, co miasto zrobiło, by ocalić zabytek i czy wyciągnięto wnioski na przyszłość?

Figura, w dolnej części uszczerbiona, jest już w takim stanie, że 

trudno domyślić się, kogo przedstawia

Zabytkowy krzyż widnieje w Gminnej Ewidencji Zabytków, gdzie czas jego powstania określono na 

połowę XIX wieku. Stojący za nim budynek datowany jest na początek XX wieku, został rozbudo-

wany w 1938 r. Cała nieruchomość popada w ruinę
 ZDJĘCIA: JAROSŁAW MYŚLIWSKI
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W uroczystości, która 
odbyła się 10 wrze-

śnia, wzięła udział 
rodzina zmarłego 
aktora – żona Kata-

rzyna, córki Anto-
nia i Florentyna, brat, 

burmistrz Miasteczka Ślą-
skiego Tomasz Respondek, 
a także Anna Kubica – wice-
starosta tarnogórski, wice-
burmistrz Tarnowskich Gór 
Bartosz Skawiński, prezydent 
Katowic Marcin Krupa oraz 
wielu zaproszonych gości. 
Była też orkiestra górnicza 
i mieszkańcy, którzy chcieli 
upamiętnić niezwykle popu-
larnego i lubianego Krzyszto-
fa Respondka. 

„To wzruszający moment, 
który pokazuje, jak bardzo 
Krzysztof Respondek jest 
ceniony i kochany przez Ślą-
zaków. Jego wkład w kulturę 
regionu jest nieoceniony, 
a teraz, dzięki temu wyjątko-
wemu miejscu, jego pamięć 
będzie trwać jeszcze przez 
wiele lat. Plac Grunwaldzki, 
na którym znajduje się ga-
leria, to miejsce, które jest 
przestrzenią spotkań i re
 ek-
sji nad śląską kulturą” - napi-
sał prezydent Krupa. 

Galeria Artystyczna znaj-
duje się w dzielnicy Katowic 
Koszutce, blisko kina Ko-
smos. Kolejne rzeźby przed-

stawiające wybitne postaci 
świata kultury związane ze 
stolicą województwa śląskie-
go odsłaniane są od 2004 r., 
zawsze jesienią. Na to, czyja 
rzeźba zostanie wykonana, 
głosują mieszkańcy Katowic. 
Niemal 60 proc. osób, które 
wzięły udział w tegorocznym 
plebiscycie, oddało swój głos 
na Krzysztofa Respondka. 
Otrzymał ich 1 730, nato-
miast drugi, Grzegorz Fitel-
berg – 564. Trzecie miejsce 
w plebiscycie, uzyskując 261 
głosów, zajął Erwin Sówka. 
Wśród dotychczas uhonoro-
wanych osób w Galerii Ar-
tystycznej znaleźli się: Kry-
styna Bochenek, Zbigniew 

Cybulski, Jerzy Duda-Gracz, 
Adolf Dygacz, Henryk M. 
Górecki, Tadeusz Grabowski 
(tablica honorowa), Stanisław 
Hadyna, Antoni Halor, Woj-
ciech Kilar, Tadeusz Kijonka, 
Bogumił Kobiela, Bernard 
Krawczyk, Kazimierz Kutz, 
Stanisław Ligoń, Teo� l Ociep-

ka, Franciszek Pieczka, Jan 
„Kyks” Skrzek, Paweł Steller, 
Karol Stryja, Wilhelm Szew-
czyk, Alfred Szklarski, Piotr 
Szmitke (tablica honorowa), 
Aleksandra Śląska, Józef Świ-
der oraz Krzysztof Uniłowski 
(tablica pamiątkowa).

Krzysztof  Respondek 
urodził się 17 lipca 1969 r. 
w  Tarnowskich Górach. 
Był absolwentem Wydzia-
łu Aktorskiego PWST. Od 
1992 do 1999 r. był aktorem 
Teatru Rozrywki w Chorzo-
wie. Zagrał w  kilkunastu 
spektaklach, były to m.in. 
„Ślady” (1993) w reż. Józefa 
Szajny, „Skrzypek na dachu” 
w reż. Marcela Kochańczy-
ka i „Fame” w reż. Wojcie-
cha Kępczyńskiego. Aktora 
można było oglądać także 

w serialach „Barwy szczę-
ścia” i „Agentki”. Pojawił się 
też m.in. w filmie „Magne-
to” Jana Jakuba Kolskiego. 1 
stycznia 1999 r. został artystą 
kabaretu Rak. Krzysztof Re-
spondek zmarł 22 grudnia 
ubiegłego roku, miał 54 lata. 
Z dumą podkreślał, że jest 
„przede wszystkim Śląza-
kiem”.

W czerwcu Krzysztof Re-
spondek został patronem 

Specjalnego Ośrodka Szkol-
no-Wychowawczego w Tar-
nowskich Górach. – Czy takie 
spotkania jak dzisiaj powodu-
ją, że ból po stracie bliskiej 
osoby jest ukojony? Wierzcie 
mi, że nie. Jeszcze bardzo 
dużo czasu musi upłynąć, by 
choć w części został ukojony. 
Postać Krzysia Respondka 
tak silne odcisnęła piętno 
na wszystkich, z którymi się 
spotykał, że człowiek nie jest 

w stanie tak po prostu go za-
pomnieć – powiedział wte-
dy Krzysztof Hanke. Mówił 
o swoistym fenomenie, pole-
gającym na tym, że Krzyszto-
fa Respondka lubili wszyscy, 
którzy go spotkali. Nikt nie 
miał wątpliwości, że to był 
dobry człowiek. – Gratuluję 
wam takiego patrona. Życzę, 
żeby każdy z  was spotkał 
w życiu takiego przyjaciela – 
dodał Krzysztof Hanke.

KRZYSZTOF RESPONDEK UPAMIĘTNIONY 
W GALERII ARTYSTYCZNEJ
W Katowicach odsłonięto popiersie Krzysztofa Respondka. Jego plenerowa rzeźba stanęła w Galerii Artystycznej 
przy pl. Grunwaldzkim.

Niemal 60 proc. osób, które wzięły udział w tegorocznym plebi-

scycie, oddało swój głos na Krzysztofa Respondka
W uroczystości wzięła udział rodzina zmarłego aktora, w tym 

jego brat, burmistrz Miasteczka Śląskiego Tomasz Respondek

Byli też zwykli mieszkańcy, którzy chcieli oddać uczcić pamięć Krzysztofa Respondka
 ZDJĘCIA: MARCIN RUPIK 

Ambitny plan, by na 770-lecie 

Bytomia w jednym miejscu 

zgromadzić 770 osób w stro-

jach regionalnych, nie powiódł 

się. Plan „minimum”, by pobić 

rekord Polski wynoszący – jak 

podali organizatorzy 467 osób 

– też się nie udał. Szkoda. 

Narzekano, że wydarzenie 
mogło być lepiej promowane 
i że były problemy z wypoży-
czeniem stroju. Brawa należą 
się za to uczestnikom bicia 
rekordu – z  różnych stron 
regionu do Bytomia przyje-
chało ponad 400 osób, które 

w upalny dzień wytrzymały 
w strojach przez kilka godzin. 
Wśród uczestników byli też 
mieszkańcy powiatu tarno-
górskiego.

Bicie rekordu zorgani-
zowano w  ramach Święta 
Rozbarku. Wiemy, że była re-
prezentacja naszego powia-
tu, m.in. z Radzionkowa czy 
z gminy Świerklaniec.

Spotkaliśmy byłego wójta 
Świerklańca Marka Cyla. – 
Postanowiłem zmęczyć się 
i spocić, zanim wybiorę się 
dzisiaj na Gwarki – mówił. 
Towarzyszył mu m.in. Łukasz 

Wylężek, związany z  Fun-
dacją Rozbark, promotor 
śląskiego stroju, społecznik 
kojarzony z Dziełem św. Mi-
kołaja. Obydwaj panowie byli 
w swoich strojach.

– Mam wrażenie, że ludzie 
to mnie już tylko w stroju ślą-
skim rozpoznają. W „cywilu” 
jestem jakby mniej rozpozna-
walny – śmiał się.

Aby wziąć udział w wyda-
rzeniu, wystarczyło pojawić 
się w sobotę, przy ul. Kilara 
w kompletnym tradycyjnym 
stroju śląskim (stroje gór-
nicze nie były zaliczane). 

Każdy musiał przejść przez 
bramki, przy których zlicza-
no uczestników i weryfiko-
wano zgodność elementów 
stroju regionalnego. W ra-
zie zastrzeżeń – decydował 
sędzia.

W zgromadzeniu osób 
w strojach śląskich na Roz-
barku wzięło udział 413 osób.

„Od 2016 roku to Wykrot 
koło Myszyńca może szczy-
cić się rekordem – zgroma-
dzeniem 467 osób w strojach 
regionalnych” – informuje 
bytomski urząd.
(EKA)

Bicie rekordu. Na miejscu reprezentacja naszego powiatu

W biciu rekordu wzięli też udział mieszkańcy naszego powiatu
 FOT. ELŻBIETA KULIŃSKA

Postać Krzysia Respond-

ka tak silne odcisnęła 

piętno na wszystkich, 

z którymi się spotykał, 

że człowiek nie jest w 

stanie tak po prostu go 

zapomnieć  – powiedział 

Krzysztof Hanke.
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Frele powstały w 2017 r. 
Zasłynęły z humory-

stycznych coverów. 
Parodia „Despacito” 
Luisa Fonsi o tytule 
„Dejta Cicho” ma na 

YouTube ponad 6 milio-
nów odsłon. 
Trio od początku występo-

wało w składzie: Magdalena 
Janoszka, Marta Skiba i Mar-
celina Bednarska. Kilka dni 
temu z zespołem pożegnała 
się jedna z wokalistek. 

„Mój  rejs  kolorowym 
frelowym statkiem dobie-
ga końca. To był cudowny 
czas, który zapewnił mi 
wspomnienia na całe życie. 

Palec pod frelową budką to 
była przednia zabawa i jed-
na z największych przygód 
mojego życia. I chociaż ja 
już schodzę z placu zabaw, 
bo mama woła na obiad, to 

zapewniam Was, że te dwie 
wspaniałe Panie będą bawić 
się dalej. Mało tego! Już za 
momencik dołączy do nich 

ktoś, kto zakręci tą karuzelą 
śmiechu jeszcze bardziej” – 
napisała Marcelina Bednar-
ska.

Piosenkarka podzięko-
wała za ponad siedem lat 
wszystkim, którzy mieli w tej 
przygodzie swój udział. Przy-
pomniała też pierwszą paro-
dię przeboju „Hello” Adele 
zaśpiewaną po śląsku.

„Gdyby ktoś mi kiedyś po-
wiedział, że śląski cover Adele 
nagrany kalkulatorem zapewni 
mi taki życiowy rollercoaster, 
to popukałabym się w czoło. 
Dziewczyny, dziękuję, tej hi-
storii nikt nam nie zabierze. 
Kłaniam się w  sam pas. Do 
usłyszenia!” – pożegnała się 
Marcelina Bednarska. 

Frele rozstały się w przy-
jaźni. „Za Marcelką będziemy 
tęsknić! I bardzo, ale to bar-
dzo dziękujemy jej za te 7 lat 
wspólnych głupotek, wzlotów 
i upadków, pięknych chwil, 
łez ze śmiechu, dziwnych 
przypadków i wspomnień na 
życie. Żeby nie było, my się 
dalej kochamy. I wcale nie 
będziemy się nie spotykać – te 
rzeczy nie zmienią się nigdy” 
– napisały Magdalena Janosz-
ka i Marta Skiba. 

Trio pozostaje triem, do Frel 
dołączyła Marta Fedyniszyn. 
Jakie będą efekty tej zmiany? 
Można już usłyszeć. Frele w no-
wym składzie zaśpiewały cover 
„Obala sie”. To parodia „All by 
myself” Celine Dion.

FRELE ŚPIEWAJĄ W NOWYM SKŁADZIE

Trio pozostaje triem, do Frel dołączyła Marta Fedyniszyn
 FOT. ZRZUT EKRANU

Rodzinnie na Gwarkach
 ZDJĘCIA: AGNIESZKA RECZKIN Nie ma jak miejsce pod samą sceną Na jednym z niedzielnych koncertów

Zapytaliśmy naszych czytelni-
ków, co sadzą o tegorocznych 
Gwarkach. Większość uważa, 
że impreza była udana, ale 
słów krytyki nie brakuje.

O zdanie na temat Gwarków 
zapytaliśmy w ankiecie na 
naszej stronie internetowej. 
34 proc. czytelników uznało, 
że Gwarki były udane. Na nie 
było 18 proc. Jako takie jak 
zwykle oceniło je 16 proc. 
respondentów. Reszta odpo-
wiedziała, że na Gwarki nie 
chodzi oraz że rok temu pro-
gram był lepszy.

Publiczność krytykuje 
głównie pokaz laserowy. Pa-

dają głosy, że był praktycznie 
niewidoczny dla większości 
publiczności, która w po-
łowie show zniesmaczona 
wychodziła z rynku. Wielu 
widziało tylko kropki i kre-
ski. – Klapa i  wyrzucone 
pieniądze – ostro komentują 
czytelnicy.

Po głowie dostają też 
dźwiękowcy – mieszkańcy 
mówią, że na części kon-
certów zespół zagłuszał wo-
kalistów, których było słabo 
słychać. Wśród niezadowolo-
nych z Gwarków AD 2024 pa-
dają określenia: biedą wiało 
od organizatorów, nuda, da-
remne.

Najwięcej pochlebnych 
słów pada na temat Pocho-
du Gwarkowskiego: – Brawo 
dla organizatorów i uczest-
ników! – to jeden z komen-
tarzy.

Same koncerty też oce-
niane są raczej pozytywnie. 
Przeważa pogląd, że wy-
brano artystów z różnych 
muzycznych kręgów i każdy 
mógł się dobrze pobawić, 
a  wisienką ta torcie było 
after party w Starej Stajni 
u Wojtachy. 

– To była wspaniała im-
preza. Świetnie się bawili-
śmy – piszą czytelnicy. 
(ESP)

Mieszkańcy o Gwarkach

Gdyby ktoś mi kiedyś po-
wiedział, że śląski cover 
Adele nagrany kalkula-
torem zapewni mi taki 
życiowy rollercoaster, 
to popukałabym się w 
czoło.

Zespół Frele, znany z humorystycznych coverów śpiewanych po śląsku, zmienił 
ostatnio skład. Z trio pożegnała się Marcelina Bednarska. Jej miejsce zajęła nowa 
wokalistka.
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ALICJA JURASZ

W ubiegłym tygodniu 
przedstawiciele SIM 

Śląsk dyżurowali 
w urzędzie przy ul. 
Sienkiewicza, udzie-
lając informacji i od-

powiadając na pytania. 
Ponownie będzie można 

z nimi porozmawiać w tym 
miejscu 26 i  27 września 
w godz. 9-15.

Z  n a j m e m  m i e s z k a ń 
z zasobu SIM Śląsk obliga-
toryjnie wiąże się wpłata 
partycypacji w wysokości 
1900 zł/m kw. oraz kaucji 
zabezpieczającej w postaci 
6-krotności miesięcznego 
czynszu. Pieniądze zostaną 
zwrócone najemcy w przy-
padku rozwiązania umowy. 
Dla kawalerki kwota partycy-
pacji wynosi ponad 71 tys. zł, 
mieszkania dwupokojowego 
– ponad 100 tys. zł, trzypoko-
jowego – 130 tys. zł. Szacowa-
na wartość czynszu wynosi 
20,50 zł/m kw. Najemcy lo-
kali mieszkalnych SIM Śląsk 
w Tarnowskich Górach mają 
możliwość skorzystania ze 
wsparcia programu „Miesz-
kanie na Start”, czyli rządo-

wego programu dopłat do 
czynszu. Jak dowiedzieliśmy 
się w punkcie informacyj-
nym, na razie nie zmieniły 
się zasady dotyczące tego, że 

mieszkania po upływie 15 lat 
będzie można wykupić. 

W tej chwili dostępna jest 
mniej więcej połowa miesz-

kań. Odrzucanie wniosków 
o   najem w ynika  przede 
wszystkim z tego, że wniosku-
jący nie mieszczą się w wy-
maganej wysokości dochodu 
– zarabiają zbyt dużo lub zbyt 
mało. 

W Lasowicach przy ul. 
Andersa budowane są bu-
dynki mieszkalne – jeden 
czterokondygnacyjny, dwa 
sześciokondygnacyjne. Po-
wstają w nich 122 mieszkania 
o powierzchni użytkowej od 
37,82 m kw. do 68,56 m kw., 
wyposażone w komórki loka-
torskie. Będzie też 56 miejsc 
postojowych w garażach pod-
ziemnych i 127 na parkingu. 

Budynki mieszkalne będą 
w pełni dostosowane do po-
trzeb osób z niepełnospraw-
nościami oraz osób starszych 
poprzez zastosowanie m.in.: 
bezbarierowego wejścia do 
budynku, na poziomie tere-
nu, szerokich drzwi, szero-
kich przejść, dużej 13-osobo-
wej windy dostosowanej do 
osób z niepełnosprawnościa-
mi oraz chorych na noszach, 
obsługującej wszystkie kon-
dygnacje nadziemne i pod-
ziemne.

Wszystkie mieszkania 
będą przystosowane do po-
trzeb osób z niepełnospraw-
nościami oraz osób starszych.

Do 30 września trwa czwarty już nabór chętnych na nowe mieszkania w 
Tarnowskich Górach. W Lasowicach trwa budowa 3 budynków w ramach SIM Śląsk.

Inwestycja ma być zakończona w przyszłym roku. Budowa mieszkań kosztuje 48 mln zł
 FOT. ARCHIWUM SIM ŚLĄSK 

Dobiega końca budowa hali 

sportowej w Kaletach. Jeże-

li odbiory pójdą sprawnie, 

pierwsze zawody zostaną tam 

rozegrane w listopadzie. 

– Budowa hali zakończy się 
prawdopodobnie przed ter-
minem. W październiku będą 
odbiory, mam nadzieję, że 
w listopadzie oddamy obiekt 
do użytku – mówi burmistrz 
Kalet Klaudiusz Kandzia.

Kalety dostaną też wyż-
szą dotację z ministerstwa 
sportu na tę inwestycję. Gdy 
rozpoczynał się „Program 
budowy przyszkolnych hal 
sportowych na 100-lecie 
pierwszych występów repre-
zentacji Polski na Igrzyskach 
Olimpijskich” – Olimpia 
2023, ministerstwo szacowa-
ło, że koszt postawienia ta-
kiego obiektu wyniesie 5 mln 
zł. Gminy miały otrzymywać 
dotacje ministra spor tu 
w wysokości blisko 2,5 mln 
zł. W czasie przetargów oka-
zało się, że złożone oferty 
są o wiele wyższe i niektóre 
z gmin wycofały się. W przy-
padku Kalet koszt budowy 
wyniósł 7 mln zł. Miasto 
musiało więc dołożyć z wła-

snego budżetu nie połowę, 
ale 4,5 mln zł. Rada Miejska 
w Kaletach przystała na to, 
a teraz okazało się, że była to 
bardzo dobra decyzja. 

– Zostaliśmy zaproszeni do 
ministerstwa sportu i poinfor-
mowano nas, że gminy, które 
zakończą budowę obiektów 
w tym roku, mogą liczyć na 
do� nansowanie w wysokości 
70 proc. W naszym przypad-
ku jest to blisko 5 mln zł. Czyli 
z budżetu miasta na budowę 
hali wyłożymy około 2 mln zł, 
a nie 4,5 mln zł – mówi bur-
mistrz Kandzia.

W Kaletach powstała hala 
z  zadaszeniem łukowym 
o  konstrukcji metalowej 
z  powłoką membranową. 
W środku zaprojektowano 
boisko wielofunkcyjne o po-
wierzchni 20 na 40 metrów. 
Nawierzchnia ma być z po-
liuretanu, na niej boiska do 
gry w piłkę halową, ręczną, 
siatkówkę i  koszykówkę. 
Wewnątrz hali powstaje za-
plecze sanitarno-szatniowe. 
Obiekt będzie wyposażony 
w mobilne strzelnice lase-
rowe (wirtualne), trybuny 
i ławki.
(MIR)

Budowa hali 
na � niszu

� Budowa hali zakończy się prawdopodobnie przed terminem. 

W paźdznierniku będą odbiory, mam nadzieję, że w listopadzie 

oddamy obiekt do użytku � mówi burmistrz Kalet Klaudiusz 

Kandzia
 ZDJĘCIA: UM KALETY

Trwa zagospodarowywanie otoczenia wybudowanej hali

Praca zespołowa, rozwiązy-

wanie konfliktów i wykorzy-

stanie sztucznej inteligencji. 

Między innymi tego nauczy-

ciele tarnogórskiego Plastyka 

uczyli się w Bolonii we Wło-

szech.

Dziesięciu nauczycieli z Ze-
społu Szkół Artystyczno-Pro-
jektowych w  Tarnowskich 
Górach pojechało do Bolo-
nii na szkolenie „Efektywne 
strategie zarządzania klasą”. 
Zorganizowała je Erasmus 
Learning Academy. 

Nauczyciele z  Plastyka 
poruszali takie tematy jak: 
inteligencja emocjonalna, 
efektywna praca zespołowa, 
udzielanie konstruktywnej 
odpowiedzi zwrotnej czy roz-
wiązywanie kon� iktów w gru-

pie. Nie zabrakło też gorącego 
ostatnio tematu sztucznej in-
teligencji. Uczestnicy szkole-
nia uczyli się, jak na lekcjach 
korzystać z chatu GPT.

– Umiejętna współpraca 
z młodym człowiekiem jest 
podstawą w pracy nauczy-

ciela. Zdobytą wiedzę i nowe 
umiejętności przekazujemy 
naszym kolegom ze szkoły, 
a przede wszystkim wykorzy-
stujemy w codziennej pracy 
z młodzieżą – mówi Magda-
lena Piekarska, nauczycielka 
w ZSAP.

Jak na nauczycieli szkoły 
plastycznej przystało, uczest-
nicy szkolenia zwiedzili wy-
stawy na Biennale w Wene-
cji. Teraz mogą przekazywać 
uczniom swoje spostrzeżenia  
na temat aktualnych trendów 
w sztuce. (ESP)

Nasi nauczyciele i chat GPT na lekcjach

Nauczyciele z Zespołu Szkół Artystyczno-Projektowych w Tarnowskich Górach pojechali do Bolonii 

na szkolenie
 FOT. ARCHIWUM ZSAP

CZWARTY NABÓR. CZYNSZ 
TO 20,50 ZŁ ZA M KW.

Dla kawalerki kwota par-

tycypacji wynosi ponad 

71 tys. zł, mieszkania 

dwupokojowego – ponad 

100 tys. zł, trzypokojo-

wego – 130 tys. zł.
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Zaproszeni goście i ponad 70 

braci kurkowych wzięło udział 

w turnieju strzeleckim, który 

odbył się w Tarnowskich Gó-

rach z okazji Gwarków.Zawody 

zorganizowało w dniach 7–8 

września Kurkowe Bractwo 

Strzeleckie w Tarnowskich Gó-

rach. 

W rywalizacji brali udział bra-
cia kurkowi reprezentujący 
m.in. bractwa z: Burgu, nie-
daleko Magdeburga, Tucholi, 
Krakowa, Bytomia, Głogów-
ka, Raciborza, Rudy Śląskiej. 
Wśród utytułowanych strzel-
ców był Józef Pluta, aktualny 
król Europejskiej Wspólno-
ty Strzelców Historycznych 
(EGS). W trakcie uroczyste-
go otwarcia turnieju odbyła 
się proklamacja nowej Rady 
Królewskiej wyłonionej pod-
czas strzelania 5 września. 
Godność króla kurkowego 
stała się udziałem Krzysztofa 
Gwoździa, a jego marszałka-
mi zostali Leonard Woźnica 
i Władysław Batoryna. Pod-
czas wydarzenia przyjęto 
także w szeregi tarnogórskich 

braci kurkowych Antoniego 
Żurka i Bartłomieja Bajgera. 
Rywalizację w turnieju gwar-
kowskim prowadzono w kilku 
konkurencjach. Najcelniej-
szymi strzelcami do tarczy 
pamiątkowej ufundowanej 
przez Stowarzyszenie Miło-
śników Ziemi Tarnogórskiej 
okazali się: Jerzy Miś z Ryb-
nika (aktualny król Okręgu 
Śląskiego Zjednoczenia Kur-
kowych Bractw Strzeleckich 
RP), Andrzej Suchanek (wi-
ceprezes Bractwa Kurkowego 
Grodu Bytomskiego) i Jacek 
Wicher z Tarnowskich Gór 
(wiceprezes Okręgu Śląskie-
go Zjednoczenia Kurkowych 
Bractw Strzeleckich RP). 

Jak co roku strzelano o Na-
grodę Hetmana Honorowego 
Andrzeja Janickiego i Statuet-
kę Srebrnego Gwarka, ufun-
dowaną przez ustępującego 
króla Władysława Batorynę. 
Obydwie nagrody trafiły do 
Pszczyny. Pierwszą zdobył 
Artur Piech, zaś drugą Mar-
cin Piech. 

W strzelaniu do tarczy cha-
rytatywnej najlepsze rezulta-

ty osiągnęli: Edward Wójcik 
(Pszczyna), Marcin Piech 
(Pszczyna), Zbigniew Brożek 
(Mikołów). 

Natomiast w konkuren-
cji kadetów pierwsze trzy 
lokaty zajęli: Mateusz Woja-
czek (Rybnik), Michał Piech 
(Pszczyna), Mateusz Fabian 
(Żory). 

W konkurencji Tarnogór-
ska Strzelba najlepsi okazali 
się: Jacek Wicher (Tarnow-
skie Góry), Tomasz Trawiński 
(Rybnik), Paweł Galwas (By-
tom). 

W niedzielę członkowie 
bractw uczestniczyli w Pocho-
dzie Gwarkowskim. Nie dało 
się ich nie zauważyć, strzela-
li ze strzelb a na rondzie im. 
ppłk. pilota inż. Gerarda Ka-
rola Ranoszka z armat. 

W tradycyjnym Strzelaniu 
do Kura, rozegranym 8 wrze-
śnia po zakończeniu pocho-
du, najskuteczniejsza okazała 
się tarnogórzanka Marta Le-
siewicz, a dwie kolejne lokaty 
zajęli Zofia Lesiewicz (Tar-
nowskie Góry) i Józef Pluta 
(Racibórz). (MIR)

Do tarczy i do kura

Zawody zorganizowało Kurkowe Bractwo Strzeleckie w Tarnowskich Górach
 FOT. KBS

Dwudziestu czterech uczniów 

z Technikum nr 7 w Zespole 

Szkół Artystyczno-Projek-

towych w Tarnowskich Gó-

rach przebywa we Włoszech, 

gdzie bierze udział w zagra-

nicznych praktykach w ra-

mach programu Erasmus, 

z o r g a n i z o w a n yc h  p r z e z 

IFOM. 

Młodzież ma okazję zdo-
bywać doświadczenie za-
wodowe w renomowanych 
firmach w regionie Reggio 
Emilia we Włoszech, takich 
jak YouNet Reggio Emilia, 
Punta d`Argento ART by 
Alessandra Zini oraz w Bo-
lonii w Universo i Parmie 
w I9FACTORY.

Pracując na stanowiskach 
projektantów graficznych, 
uczniowie tworzą kreatyw-

ne projekty, rozwijając swo-
je umiejętności artystyczne. 
Oprócz praktyk, organizato-
rzy zadbali o ich czas wolny, 
organizując wycieczki do 
Mediolanu i Florencji, co po-
zwoliło uczestnikom poznać 
włoską kulturę i sztukę.

Praktyki rozpoczęły się 
26 sierpnia i potrwają do 
20 września. Warto dodać, 
że od kwietnia do czerwca 
odbywały się zajęcia przy-
gotowujące uczestników 
projektu do pobytu w sło-
necznej Italii. W ramach do-
datkowych zajęć uczniowie 
szlifowali język angielski, 
poznawali włoską kulturę, 
obyczaje prowincji Reg-
gio Emilia oraz brali udział 
w warsztatach pedagogicz-
nych.
(AJ)

Uczniowie Plastyka na prestiżowych praktykach

Oprócz praktyk, organizatorzy zadbali o czas wolny uczniów, organizując wycieczki do Mediolanu i Florencji
 FOT. DZIĘKI UPRZEJMOŚCI S. TARASKA

Koło Pszczelarzy w Tarnow-

skich Górach zorganizowało 

dożynki pszczelarskie. Wzięło 

w nich udział ponad 80 osób. 

Impreza odbyła się 8 wrze-
śnia, rozpoczęła od mszy 
świętej w kościele pw. św. 
Mikołaja w Reptach Śląskich. 
– Nieprzypadkowo, bo pro-
boszcz para� i ks. Piotr Sikora 
sam jest pszczelarzem i pro-
wadzi pasiekę. Jest też na-
szym członkiem. Msza była 
uroczysta, grała orkiestra, był 
poczet sztandarowy – mówi 
członek koła Edward Klopp. 

Po mszy na probostwie 
zorganizowano spotkanie 
z  poczęstunkiem. Wzięli 
w  nim udział członkowie 
koła z Tarnowskich Gór i z 
zaprzyjaźnionych kół w Na-
kle Śląskim i Strzybnicy. Koło 
z Tarnowskich Gór liczy ok. 
90 pszczelarzy i ma 67 lat. (AJ)

Pszczelarskie dożynki

Był poczet sztandarowy
 ZDJĘCIA: ARCHIWUM ORGANIZATORÓW 

Po mszy odbyło się spotkanie
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WITAMY NA ŚWIECIE

ŻYCZLIWOŚCI

Dzięki naszej współpracy z Wielospecjalistycznym Szpitalem 

Powiatowym w Tarnowskich Górach zamieszczamy zdjęcia 

dzieci, które przyszły na świat na tamtejszym oddziale gineko-

logiczno-położniczym. Zdjęcia ukazują się nie tylko na łamach 

tygodnika „Gwarek”, można je także oglądać na naszym portalu 

informacyjnym gwarek.com.pl w dziale „noworodki”.

(EKA)

Eliza, córka Katarzyny i Bogusława, ur. 25.08.2024 o godz. 

12:20. Waga: 3910 g, długość: 55 cm

Oliwia, córka Karoliny i Jacka, ur. 26.08.2024 o godz. 11:15. 

Waga: 3120 g, długość: 53 cm

Lenka, córka Aleksandry i Grzegorza, ur. 28.08.2024 o godz. 

14:05. Waga: 3420 g, długość: 56 cm

Paweł, syn Natalii i Jacka, ur. 29.08.2024 o godz. 16:10. 

Waga: 3945 g, długość: 57 cm

Agatka, córka Katarzyny i Stanisława, ur. 29.08.2024 o godz. 

13:25. Waga: 3570 g, długość: 56 cm

Leon, syn Natalii i Piotra, ur. 28.08.2024 o godz. 16:55. 

Waga: 4480 g, długość: 60 cm
Kornelia, córka Anny i Adama, ur. 31.08.2024 o godz. 11:25. 

Waga: 3520 g, długość: 56 cm

Sarah, córka Weroniki, ur. 1.09.2024 o godz. 6. Waga: 3215 g, 

długość: 55 cm
Igor, syn Andżeliki i Dawida, ur. 22.08.2024 o godz. 9:15. 

Waga: 3230 g, długość: 55 cm
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HANNA KAMPA

Do kradzieży białego 
BMW X5 doszło w nocy 

z niedzieli na ponie-
działek (9 września). 
Właściciel samocho-
du Kamil Tórz rela-

cjonuje, że gdy kładł się 
spać ok. 1 w nocy, samo-

chód jeszcze był zaparkowany 
na posesji.

– Żona obudziła mnie 
o 6.30, gdy wstawała do pra-
cy. Zaalarmowała, że brama 
wjazdowa jest otwarta i nie 
ma mojego samochodu. Oba 
kluczyki były w domu – rela-
cjonuje właściciel.

Kradzież została zgłoszona 
na policję. Technicy policyj-
ni ustalili, w którym miejscu 
złodzieje przeskoczyli ogro-
dzenie. Znaleziono ślad buta 

i odciski palców, które wska-
zywały na to, że mieli ubrane 
rękawiczki.

Właściciel samochodu 
zamieścił na Facebooku po-
sta z informacją o kradzieży. 
Wówczas odezwał się świadek 
zdarzenia. Podał, że widział 
białe BMW i forda focusa RS, 
jak z dużą prędkością oddala-
ły się w kierunku Pyrzowic. 
Niestety, szybko zniknęli mu 
z oczu. Do piekarzanina ode-
zwało się kilka osób, które 
poradziły mu, by auta szukał 
na parkingach w okolicy lotni-
ska, jednak po dwóch dniach 
ustalił jedynie, że sprawcy 
mogli poruszać się w okoli-
cach Dobieszowic, Bobrow-
nik, Rogoźnika i innych miej-
scowości w okolicy Pyrzowic.

– W  jednym z  domów 
w Dobieszowicach, na trasie, 

którą z dużym prawdopodo-
bieństwem poruszali się zło-
dzieje, zauważyłem monito-
ring. Poprosiłem właściciela 
o nagranie. Po jego spraw-
dzeniu stwierdził ze zdziwie-
niem, że tej samej nocy, 30 
minut przed kradzieżą mo-
jego pojazdu, złodzieje byli 
też na jego posesji. Według 
świadka pojazd widoczny na 
nagraniu to ten sam, który 
był widziany podczas kra-
dzieży mojego samochodu. 
Na � lmie widać, że złodzieje 
weszli na posesję w Dobie-
szowicach, sprawdzili pojazd, 
silnik bramy automatycznej 
i oddalili się. Sądzę, że robili 
rozeznanie, by za jakiś czas 
wrócić – opowiada Kamil 
Tórz.

P i e k a r z a n i n  u s t a l i ł , 
że samochody kradzione 

w naszym rejonie udają się 
w kierunku Pyrzowic. – Tam 
wszędzie są lasy, praktycz-
nie brak patroli policyjnych 
i monitoringu. Łatwiej im się 
tam ukryć, niż uciekać przez 
miasta, które są naszpikowa-
ne kamerami. Pewnej pani 
jakiś czas temu skradziono 
BMW w Gliwicach. Jej samo-
chód odnaleziono miesiąc 
później w Ożarowicach. Był 
pozbawiony części i spalony. 
Dodam także, że w maju mo-
jemu sąsiadowi w Dąbrówce 
Wielkiej także skradziono 
auto – dodaje Kamil Tórz.

Poszkodowany piekarza-
nin apeluje do mieszkańców 
o czujność, a ewentualnych 
świadków prosi o kontakt 
z policją lub bezpośrednio 
z nim pod nr. tel. 511-273-
740.

Piekarska policja podaje, 
że w tym roku w mieście skra-
dziono 9 samochodów. Dwa 
z tych samochodów udało się 

odzyskać. Zostały ujawnione 
podczas kontroli policyjnych 
przeprowadzanych w innych 
częściach Polski.

SKRADZIONO BMW ZA 250 TYS. ZŁ. 
WŁAŚCICIEL DOTARŁ DO ŚWIADKA
W Dąbrówce Wielkiej skradziono BMW o wartości 250 tys. zł. Właściciel zgłosił sprawę na policję, próbował też na własną rękę 
odnaleźć jakieś tropy. Dotarł do monitoringu, na którym najprawdopodobniej widać złodziei jego auta.

Skradzione BMW X5
 FOT. ARCHIWUM K. TÓRZA

Z powodu suszy przed tygo-

dniem w lasach grzybów jesz-

cze nie było. Jednak po desz-

czowym weekendzie z dużym 

prawdopodobieństwem sytu-

acja się zmieni.

– Do tej pory w lasach nie 
było grzybów niemal wcale, 
nawet muchomorów. Grzy-
by w 70-90 proc. składają się 
z wody. Dlatego by urosnąć, 
potrzebują sporej ilości 
deszczu. Myślę, że po ostat-
nim weekendowym opadzie 
grzybiarze będą mieli już co 
zbierać w naszych lasach – 
mówi Justyna Grzeszczyk 

z Nadleśnictwa Świerkla-
niec. 

Najszybciej pojawią się 
grzyby miękkie, czyli maślaki 
i koźlarze – rosną od jednego 

do trzech dni. Później wyro-
sną kolejne: borowiki (rosną 
od 3 do 10 dni), podgrzybki 
(rosną od 4 do 7 dni), gąski 
(rosną ok. 3 dni). (HM)

Czy to już czas, by wybrać się na grzybobranie?

Najszybciej pojawią się grzyby miękkie, czyli maślaki i koźlarze
 FOT. JAROSŁAW MYŚLIWSKI

W najbliższą sobotę, 21 wrze-

śnia, w parku Miejskim w Tar-

nowskich Górach odbędzie się 

Charytatywny Jarmark Histo-

ryczny. Podczas niego będzie 

prowadzona zbiórka na lecze-

nie tarnogórzanina Krzysztofa 

Zawiślaka.

W czasie imprezy będzie moż-
na spotkać członków grupy 
rekonstrukcyjnej Black Watch 
Silesia, która przypomina 

obecność w Polsce legendar-
nego regimentu szkockiego 
The Black Watch (Czarna 
Straż). Można więc spodzie-
wać się ubranych w kilty żoł-
nierzy, pokazów gry na du-
dach szkockich itd. 

Drugą grupą wspierają-
cą wydarzenie jest drużyna 
UTGARD z Pyskowic, która 
zaprosi uczestników do osady 
wikingów. Będą m.in.: rzut 
toporem do ruchomego celu, 

bitwa na tarczach, wróże-
nie z run, malowanie twarzy 
wojowników i wojowniczek, 
warsztaty ceramiczne i wypla-
tania, rzut do celu kopytem 
Slaipnira, ośmionogiego ko-
nia Odyna. Będą też magiczne 
wywary. 

Wystawcy podczas jarmar-
ku oddadzą dziesięcinę do 
puszek Krzysztofa.  Jarmark 
rozpocznie się o godz. 10 i po-
trwa do 18. (MIR)

Dla Krzysztofa Zawiślaka

reklama
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ROZRYWKA

PRZEWODNIK KULTURALNY
TARNOWSKIE GÓRY
▶ Muzeum, Rynek 1, tel. 32-285-26-07
Wystawa „Sedno. Jerzy Lisek – rzeźba”, tematyka prac tarno-
górzanina związana jest głównie z historią regionu, śląskim 
folklorem, wspomnieniami z lat dzieciństwa i młodości, artysta 
zajmuje się również sztuką religijną, ekspozycję uzupełnia etiu-
da filmowa poświęcona Jerzemu Liskowi „Portret we wnętrzu”.
▶ Tarnogórskie Centrum Kultury, ul. Sobieskiego 7, tel. 32-
285-27-34
21 września, godz. 17 – inauguracja zajęć z kultury i języka 
japońskiego Bunka: projekcja filmu „Spirited away: W krainie 
bogów” oraz degustacja makaronów z Akira Sushi & Ramen, 
gościem specjalnym będzie Junko Fujimori-Koclęga, która od-
powie na pytania na temat wątków zawartych w filmie, 20 zł.
Warsztaty tworzenia mozaikowego muralu: „Historie po są-
siedzku”, połączenie dawnego rzemiosła z nowoczesnym te-
matem: 19-21.09, godz. 16-20 – montaż mozaiki, 28.09, godz. 
16 – finał,
▶ TCK w Opatowicach, ul. Pastuszki 9, tel. 515-762-451
20 września, godz. 16-20 – warsztaty haftu dla dorosłych: herb 
dzielnicy, bezpłatne wejściówki w kasie TCK,
21 września, godz. 10 – Pnioki, Krzoki i Ptoki: spacer historycz-
ny śladem ważnych miejsc Opatowic, wstęp wolny.
▶ Pałac w Rybnej, ul. Powstańców Warszawskich 90, tel. 32-
284-18-37
22 września, godz. 17 – „Muzyka na wagę”: Śląska Orkiestra 
Kameralna i Piotr Pławner – skrzypce, w programie: W. A. Mo-
zart – Divertimento D-dur KV 136 i A. Vivaldi – Cztery pory 
roku op. 8, biletem wstępu są elektroodpady małych gabarytów 
(kable, baterie, drobny sprzęt).
▶ Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Zamkowa 5, tel. 32-285-
41-60
21 września, godz. 10 – spektakl dla dzieci teatru Bajkowe 
Skarbki Śląska „O pewnej ciekawskiej królewnie”, wstęp wolny, 
zapisy,
24 września, godz. 18 – spotkanie z radcą prawnym i mediato-
rem Justyną Rudawską „Jak rozwiązywać konflikty dzięki me-
diacji”, zapisy tel. 791-751-721.
▶ Galeria Antresola: Wystawa astrofotografii Aleksandra No-
waka „Tarnogórski przegląd nieba” (do 20.09).
▶ Filia MBP w Starych Tarnowicach, w SP nr 8, tel. 32-384-
75-51
21 września, godz. 12 – spektakl dla dzieci teatru Bajkowe 
Skarbki Śląska „W gospodarstwie cioci Wandy”, wstęp wolny, 
zapisy.
▶ Filia MBP w Lasowicach, Leśna 23 (SP 5), tel. 32-384-29-85
Warsztaty rękodzieła: 7 października, godz. 16.30 – decoupage 
na świecach, 18 listopada, godz. 16.30 – jesienny lampion, 9 
grudnia, godz. 16.30 – kartki świąteczne, wstęp wolny, zapisy.
▶ Galeria Sztuki „Inny Śląsk”, ul. K. Miarki 2, tel. 32-285-54-73
19 września, godz. 19.15 – Mania Podróżowania: „Adanu. Zie-
mia duchów, czyli Perła Afryki poza utartym szlakiem”, o Ugan-
dzie opowie Krzysztof Błażyca, dziennikarz, fotoreporter, czło-
nek Polskiego Towarzystwa Afrykanistycznego,
21 września, godz. 19.30 – koncert: Paula Wolski & Miód, pro-
jekt trzech kobiet – Pauli Wolski, Aleksandry Luberdy i Alicji 
Stępniak, łączący autorski fińskojęzyczny folk z najpiękniej-

szymi, nieoczywistymi perłami americany. Zabrzmią gitara 
i ukulele, 30 zł. 
▶ Kościół pw. św. Marcina Biskupa i Wyznawcy w Starych 
Tarnowicach, ul. Niedziałkowskiego 2
22 września, godz. 17.30 – VIII Dni Dziedzictwa: wykład dr. hab. 
Rafała Blazego „Znaczenie przestrzeni publicznej w mieście”.
Parking przy hali sportowej w Tarnowskich Górach
20, 27 września, godz. 18.30 – kino samochodowe (300 miejsc 
parkingowych), wstęp wolny.
PIEKARY ŚLĄSKIE
▶ Akademicki Zespół Szkół im. Króla Jana III Sobieskiego, ul. 
Gimnazjalna 4
19 września, godz. 17 – promocja publikacji „Piekarzanie. Lek-
sykon mieszkańców Piekar Śląskich” cz. II autorstwa Haliny 
i Leona Wostalów oraz Joanny Grajewskiej-Wróbel. Wieczór 
autorski uświetni występ zespołu Piekarskie Klachule. 
▶ Miejski Dom Kultury, ul. Bytomska 73, tel. 32-287-28-80
17 września, godz. 19 – stand-up Wiolki Waloszczyk „Mleczar-
nia z Przecławia”, 70 zł.
Kino Zacisze: „Nierozłączni” – 18 i 21.09, godz. 16, 20.09, godz. 
17, 22.09, godz. 15; „Beetlejuice, beetlejuice” – 18.09, godz. 
17.30 i 20, 19.09, godz. 20; „Wróbel” – 20.09, godz. 19, 21.09, 
godz. 18; „The birthday party: bunt w niebie” – 21.09, godz. 20; 
Andre Rieu: Potęga miłości, nowy letni koncert w Maastricht 
– 22.09, godz. 17 (39/36 zł); „Ja, kapitan” – 24.09, godz. 20; 
Bilety: 18/16 zł (opłata za okulary 3D – 4 zł).
▶ OK „Andaluzja”, ul. Oświęcimska 45, tel. 32-284-56-20
21 września, godz. 19 – koncert zespołu The Gar, grającego 
utwory własne i covery głównie w klimatach rocka i heavy me-
talu (Izabela Grzyb – vocal, Tomasz Pałucha – perkusja, Grze-
gorz Gąska – gitara basowa, Łukasz Moś, Marcin Kucia – gita-
ry), bezpłatne wejściówki.
RADZIONKÓW
▶ CK „Karolinka”, pl. Jana Pawła II 2, tel. 32-286-64-54
20 września, godz. 20 – stand-up Pawła Domagały „Zresztą 
nieważne”, od 80 zł, w trakcie występu są używane wulgarne 
wyrazy, wydarzenie zalecane dla widzów od 16. roku życia,
21 września, godz. 17 – koncert Teresy Werner, 90 zł,

23 września, godz. 18 – wystawa pokonkursowa „Tajemniczy 
świat śląskich straszków”.
▶ Miejska Biblioteka Publiczna, ul. J. Knosały 61a, tel. 32-
289-03-91
20 września, godz. 17-20 – Baśniowy wieczór w bibliotece dla 
dzieci w wieku od 4 do 8 lat, zapisy.
MIASTECZKO ŚLĄSKIE
▶ Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Metalowa 10, tel. 32-288-
86-35
24 września, godzina 18 – spotkanie autorskie z Kamilem Ły-
sikiem, autorem książki „Mrok Hannowaldu”.
NAKŁO ŚLĄSKIE
▶ Centrum Kultury Śląskiej, ul. Parkowa 1, tel. 32-441-60-28, 
505-802-207
Wystawy: „Rezydencje Donnersmarcków – fotografie ze zbio-
rów Zbigniewa Banasia (do 30.09); z cyklu „Ekspresja wyobraź-
ni V”: Rafała Olbińskiego, Weroniki Turlej „Latarnicy”. Katarzy-
ny Bułki-Matłacz „Na skrzydłach snów”; malarstwa i rzeźby 
„Ekspresja wyobraźni IV”, prace: Katarzyny Banaś, Macieja 
Durskiego, Jacka Opały; ukraińskich ikon domowych z kolekcji 
dr Olgi Bohomolec (do 31.12); „Chwała Rodu Henckel von Don-
nersmarck”; „Spotkanie po latach” – pracujący dla oraz wokół 
nakielskich hrabiów Henckel von Donnersmarck; salonik hra-
biego, sala sejfowa. Zwiedzanie od wt. do nd. w godz. 11-18.
ŚWIERKLANIEC
▶ Park w Świerklańcu
Spacery po parku z przewodnikiem w każdą niedzielę o godz. 
15, 20/10 zł.
▶ Pałac Kawalera
Zwiedzanie Pałacu Kawalera z przewodnikiem w każdą sobotę 
o godz. 15, 20/10 zł.
▶ Gminna Biblioteka Publiczna, ul. Górna 33, tel. 32-284-40-
96
Biblioteka pełna magii, akcja do 27.09, we wtorki i środy, godz. 
15, 16, 17 – uczestnicy zabawy poznają zakamarki biblioteki, 
rozwiązują zagadki, odkrywają ukryte księgi i mierzą się z ma-
gią, by odnaleźć kamień filozoficzny, grupy 2-4-osobowe, mi-
nimalny wiek – 9 lat, zapisy, do przejścia trasy potrzebny jest 
smartfon z dostępem do internetu.
OSSY
▶ Boisko przy OSP Ossy
21 września, o godz. 15 – piknik, w programie m.in. pokazy ra-
townictwa, straży granicznej, zabawa taneczna.
BYTOM
▶ Bytomskie Centrum Kultury, pl. K. Stanek 1, tel. 32-389-
31-09
22 września, godz. 17 – operetka „Księżniczka czardasza” 
w wykonaniu aktorów Teatru Muzycznego Castello, 110-90 zł.
▶ Opera Śląska, ul. Moniuszki 21-23, tel. 32-396-68-53
19 i 29 września, godz. 18 – „Bal maskowy” G. Verdi`ego, 130-
110 zł,
21 września, godz. 18 – „Meduza”, L. Różyckiego.
▶ Muzeum Górnośląskie, ul. Jana III Sobieskiego 2, tel. 32-
281-82-94
Wystawy: wystawa pokonkursowa fotografii „Rytm miasta” (do 
31.12), wystawa interdyscyplinarna „Zwierzęta przeklęte. Wąż” 
(do 31.12).

W Innym Śląsku wystąpi Paula Wolski & Miód
 FOT. ARCHIWUM ORGANIZATORÓW

W miniony weekend roz-
poczęły się Tarnogórskie 
Wieczory Muzyki Organowej 
i Kameralnej. To już dwu-
dziesta pierwsza edycja im-
prezy. 

Przed nami jeszcze czte-

ry koncerty, które odbędą 

się w cztery kolejne soboty. 

Wszystkie koncerty odbę-

dą się w kościele Zbawiciela 

przy Rynku w Tarnowskich 

Górach. Początek o godz. 18. 

21 września wystąpią: Ma-

rek Stefański – organy oraz 

Kolegium Muzyki Ewangelic-

kiej. 

28 września usłyszymy 

poza organami, na których 

zagra Piotr Rojek, także sukę 

biłgorajską, sukę mielecką 

i fidel płocką. Wystąpią Ad-

rianna Maria Kafel-Woźniak 

oraz Maurycy Raczyński. 

5 października na koncert 

zapraszają: Urszula Jasiec-

ka-Bury – organy, klawesyn, 

Krzysztof Urbaniak – organy, 

Victoria Lerche-Kurpas – 

śpiew, Jan Markowski – lut-

nia, teorba. 

Ostatni koncert w ramach 

tegorocznych Tarnogórskich 

Wieczorów Muzyki Organowej 

i Kameralnej odbędzie się 12 

października. Wystąpią: Maciej 

Zakrzewski – organy, Michala 

Roubalová – 
 et podłużny, Jiří 

Havrlant- klawesyn. (MIR)

Muzyka na jesienne wieczory

Podczas jednej z edycji można było wysłuchać koncertu na lutni 

w wykonaniu Wiktorii Swobody
 FOT. JAROSŁAW MYŚLIWSKI
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W czwartek, 19 września, od-
będzie się kolejne spotkanie 
w ramach cyklu Mania podró-
żowania. Tym razem tematem 
będzie Uganda. Spotkanie od-
będzie się w Galerii Sztuki Inny 
Śląsk w Tarnowskich Górach. 
Początek o godz. 19.15, wstęp 
wolny.

Prelegentem będzie Krzysz-
tof Błażyca, dziennikarz, fo-
toreporter, laureat Śląskiej 
Fotogra� i Prasowej 2024 (wy-
różnienie za zdjęcie z Ugandy 
„Braki w edukacji”), założy-
ciel i prezes fundacji Sorudeo 
Africa, autor artykułów i ksią-
żek o Afryce. W radiu EM, 
wraz z  Radosławem Mali-
nowskim, prowadzi audycję 
„W stronę Afryki”. 

„Od ponad 20 lat regular-
nie powracam na kontynent 
afrykański. Związany jestem 

szczególnie z Ugandą, gdzie 
w północnym rejonie Aczoli, 
poprzez fundację prowadzi-
my projekty rozwojowe jak 
budowa studni głębinowych 
i edukacyjne. Szczególnie fa-
scynuje mnie tkanka ducho-
wa kontynentu, rola wierzeń 
w życiu codziennym, wpływ 
religii i czarów na życie jedno-

stek i społeczne. Najważniejsi 
są dla mnie spotykani ludzie, 
ich życie i historie. Miałem 
i wciąż mam szczęście spoty-
kać się z wyjątkowymi osoba-

mi, które barwnie, a czasem 
mrocznie, wpisały się w histo-
rię swoich krajów” – napisał 
o sobie. (AJ)

Mania podróżowania: Uganda

Prelegentem będzie Krzysztof 

Błażyca, dziennikarz, fotore-

porter 

Najważniejsi są dla mnie spotykani ludzie, ich życie, ich historie
 ZDJĘCIA: ARCHIWUM PRYWATNE

Działkowcy ze Śląska i Zagłę-
bia w weekend świętowali 
w Centrum Kultury „Karolin-
ka” w Radzionkowie.

Właśnie w  Radzionkowie 
zorganizowano Okręgowe 
Dni Działkowca Okręgu Ślą-
skiego PZD w Katowicach. 
Zrzesza ogrody działkowe ze 
Śląska i Zagłębia, m.in. z po-
wiatu tarnogórskiego i Pie-
kar Śląskich.

Uroczystość była okazją 
do nagrodzenia działkow-
ców. Wśród wyróżnionych 
był m.in. Piotr Albrecht 
z ROD Brzoza Śląska w Pie-
karach Śląskich. Otrzymał 
złotą odznakę „Zasłużony 
działkowiec”. Pamiątkowy-
mi pucharami nagrodzono 
ogrody, które obchodzą ju-
bileusze swojego założenia. 
Dostały je m.in. ROD Brzoza 

Śląska ( jubileusz 65-lecia) 
i ROD Górnik Radzionków 
(55-lecie).

Dni działkowca zakoń-
czył występ Koncertowej 
Orkiestry Dętej Power of 

Winds pod batutą Klaudiu-
sza Jani. Galę prowadził 
wiceprezes ROD Jutrzenka 
w Radzionkowie Zbigniew 
Palian.
(ESP)

Nagrody dla naszych 
działkowców

Uroczystość była okazją do nagrodzenia działkowców
 FOT. ARCHIWUM UM RADZIONKÓW

Zespół 2Strona Ekranu z Tar-
nowskich Gór nagrał tele-
dysk do najnowszego utwo-
ru „Światła gasną”. Można go 
obejrzeć na kanale zespołu 
na YouTube. 

„Światła gasną” to utwór 
stworzony z myślą o osobach 
zmagających się z problema-
mi natury egzystencjalnej. 
W dużej mierze przyczynił 
się do tego Andrzej Dybiec, 
który jest odpowiedzialny 
za produkcję muzyczną, ale 
również dograł refren, któ-
rego kontekst nie jest przy-
padkowy. Jego barwa głosu 
oraz styl wykonania dosko-
nale kontrastują w zwrot-
kach z głębokim oraz emo-
cjonalnym wokalem Ryby.

„Światła gasną” to oso-
bista spowiedź artysty, peł-
na emocji, która ukazuje 

kontekst kryzysu egzysten-
cjalnego. Jest to pierwszy 
singiel z płyty „Złe myśli”, 
doskonale definiujący kli-

mat, w  jakim utrzymany 
będzie cały album 2Strony 
Ekranu.
(MIR)

„Światła gasną”. Zobaczcie 
teledysk

�Światła gasną� to osobista spowiedź artysty
 FOT. ZRZUT EKRANU

ogłoszenie

ogłoszenie

ogłoszenie
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WARSZTATY Z MISTRZYNIĄ POLSKI

PODIUM DLA SKARBKA

ZAWODY WĘDKARSKIE

Turniej tenisa stołowego to od lat 

impreza, która towarzyszy każdym 

Gwarkom. Organizuje ją Amator-

ska Sekcja Tenisa Stołowego z Tar-

nowskich Gór. 

Zawody odbyły się 7 września, 
wzięło w nich udział 37 zawod-
ników i dwie zawodniczki. W ka-
tegorii wiekowej do 37 lat wygrał 
Marcin Labus (Siemianowice Śl.), 
za nim uplasowali się: Bartosz 
Gieroń (Tychy), Łukasz Franc-
ka (Bytom), Wojciech Lukoszek 
(Miasteczko Śl.), Michał Mazur 
(Tarnowskie Góry). W kategorii 
wiekowej od 38 do 57 lat zwycię-
żył Grzegorz Jugowiec (Piekary 
Śl.), kolejne miejsca zajęli: Ma-
riusz Baron (Radzionków), Adam 
Staniczek (Tychy), Henryk Tka-
czyk (Piekary Śl.), Marcin Spyra 
(Tarnowskie Góry). W kategorii 
od 58 lat najlepszy okazał się Ma-
riusz Żurek (Tarnowskie Góry), 
na kolejnych lokatach uplaso-
wali się: Jerzy Gatys (Boruszowi-
ce), Antoni Danysz (Piekary Śl.), 
Aleksander Barton (Tarnowskie 
Góry), Andrzej Kampa (Tarnow-
skie Góry). (AJ)

Turniej Gwarkowy – impreza z tradycją

Zawody odbyły się 7 września, wzięło w nich udział 37 zawodników i dwie zawodniczki
 FOT. ARCHIWUM ORGANIZATORÓW 

8 września na zbiorniku w Odmuchowie odbyły się zawody wędkarskie o Puchar Sołectw Gminy Krup-
ski Młyn. Wzięli w nich udział wędkarze zrzeszeni w kole, którzy z zaangażowaniem dbają o zbiornik i 
jego otoczenie. Zmagania wygrał Sławomir Wiktorowicz, kolejne miejsca zajęli: Ireneusz Walaszczyk, 
Andrzej Wróblewski, Krzysztof Mańka. (AJ)
 FOT. ARCHIWUM SOŁECTWA KRUPSKI MŁYN 

Świetny początek sezonu 
dla MKS Skarbek Tarnowskie 
Góry. Podczas wojewódzkich 
turniejów kwalifikacyjnych 
w różnych kategoriach wie-
kowych Laura Kocik wygrała 
wśród skrzatek, a Natalia 
Wszołek okazała się najlep-
szą kadetką. Trzecie miejsce 
wśród skrzatów zajął Adam 
Karbownik, a wśród żaków 
trzecia była Teresa Kosior-
ska. (AJ)
 FOT. ARCHIWUM KLUBU 

SPORT

W hali sportowej Miejskiego Ośrodka Sportu i Rekreacji w Radzionkowie w ubiegłym tygodniu odbyły 
się warsztaty tenisowe dla dzieci, które poprowadziła Aleksandra Adamska – ośmiokrotna mistrzyni 
Polski w tenisie plażowym, a także mistrzyni świata i Europy federacji IFBT. W zajęciach wzięli udział 
uczniowie Szkoły Podstawowej nr 2 w Radzionkowie, która może poszczycić się wieloma uzdolnionymi 
sportowcami w tej dyscyplinie. Podczas warsztatów uczestnicy mieli okazję do nauki i doskonalenia 
swoich umiejętności pod okiem aktualnej mistrzyni Polski. (AJ)
 FOT. ARCHIWUM MOSIR RADZIONKÓW

Z powodu ulewnych desz-

czów w sobotę większość 

spotkań trzeba było odwołać, 

wiele boisk w okolicy zostało 

zalanych. 

Początkowo wydawało się, że 
uda się rozegrać w IV lidze 
mecz Gwarka Tarnowskie 

Góry z Rozwojem Katowice. 
Sędzia w 23. minucie spotka-
nia i przy stanie 1:1 zdecydo-
wał o jego przerwaniu. 

Odbyły się tylko 4 mecze 
w bytomskiej A klasie i jeden 
w B klasie. 

Klasa A. UKS Ruch Ra-
dzionków – Czarni Sucha 

Góra 10:1, Piast Ożarowice 
– Rodło Górniki 8:1, Gwarek 
II Tarnowskie Góry – Czar-
ni Kozłowa Góra 0:1, Nitron 
Krupski Młyn – Tarnowi-
czanka Stare Tarnowice 0:0.

Klasa B. Orzeł Koty – Unia 
Świerklaniec 3:5.
(AJ)

Odwołane mecze, zalane boiska
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NIERUCHOMOŚCI

Do wynajęcia M-3 w Tarnow-
skich Górach.  663 925 856

Garaż murowany kupię. 698 
293 737

Kupię mieszkanie w Tarnow-
skich Górach lub okolicy.  698 
293 737

Działkę lub pole w Tarnowskich 
Górach lub okolicy kupię. 698 
293 737

Dom w Tarnowskich Górach lub 
okolicy kupię. 698 293 737

KUPIĘ mieszkanie | dom | 
kamienicę: do remontu, zadłu-
żone, spadkowe, z problemem 
prawnym, z lokatorem, udziały. 
Tel.:  518 559 443

BIURO NIERUCHOMOŚCI 
BEATA DZIĘKI PONAD 24-LET-
NIEMU DOŚWIADCZENIU 
OFERUJE PROFESJONALNĄ I 
KOMPLEKSOWĄ OBSŁUGĘ W 
SPRZEDAŻY, KUPNIE I WY-
NAJMIE DOMÓW, MIESZKAŃ I 
DZIAŁEK. ZAPRASZAMY SER-
DECZNIE. Tarnowskie Góry, ul. 
Powstańców Śl. 36. Tel. 602-
185-338, 32 768-22-00,  600 
437 261 www.beatadom.pl

Strzybnica - działka budowlana 
z mediami, 1608 m kw., 350 
tys. BEATA,  600 437 261

Miechowice - lokal handlo-
wo-usługowy DO WYNAJĘCIA, 
około 55 m kw., czynsz 3000 zł. 
BEATA,  600 437 261

Działki budowlane, ul. Mała, 
863 m kw., 336 tys. i  1300 m 
kw., 442 tys. BEATA,  600 437 
261

M-5, ul. Doniecka, Przyjaźń, 
74,37 m kw., I piętro, 389 tys. 
BEATA,  602 185 338

Kalety - dom jedno lub dwu-
rodzinny w centrum, 590 tys. 
BEATA,  600 437 261

Zbrosławice - widokowa dział-
ka budowlana, 1309 m kw., 386 
tys. zł. BEATA,  600 437 261

Tworóg - działki pod zabudowę 
mieszkaniową od 99 zł/m kw. 
BEATA,  600 437 261

M-3 Bytom-Centrum, 54 m 
kw., 179 tys. BEATA,  600 437 
261

Bytom, mieszkanie w kamieni-
cy, 142 m kw., 420 tys. BEATA,  
600 437 261

Ptakowice - dom z działką, 
2940 m kw., 599 tys. BEATA,  
604 075 137

Tarnowskie Góry, ul. Grodzka, 
działka pod zabudowę, 2500 
m kw., 299 tys. BEATA,  600 
437 261

Do wynajęcia pokój w Tarnow-
skich Górach.  663 925 856

Sprzedam mieszkanie w Świer-
klańcu, 58 m kw., parter, stare 
budownictwo. Kontakt:  605 
827 400

Wynajmę mieszkanie w Tar-
nowskich Górach, ul. Strzelecka. 
Telefon kontaktowy: 500 515 
024

Bytom-Miechowice. Do wy-
najęcia pokój, centralne. Mile 
widziana starsza osoba. 73 015 
52 35

 M-4, Strzybnica, 62 m kw., 
4. piętro, do zamieszkania od 
zaraz, 315 tys. BEATA,  600 
437 261

M-3, Bytom -Centrum, 54 m 
kw., 179 tys. BEATA,  600 437 
261

Sprzedam działkę, 29 arów - w 
tym połowa pod zabudowę, 
Repty, ul. Gliwicka - Długa, cena 
400 tys. zł.  602 575 847

MOTORYZACYJNE

Stary samochód lub motocykl 
kupię. 698 293 737

Kupię garaż murowany przy 
ul. Klonowej, Kasztanowej lub 
Bema w Tarnowskich Górach.  
506 878 008

Sprzedam Renault Clio 4. 
Przebieg 207 tys. Rok produkcji 
2015. Stan bardzo dobry. Cena 
19 tys. do negocjacji.  888 382 
752

Sprzedam Renault Clio IV 0.9 
TCE, rocznik 2014. Przebieg 
138 000 km, cena 27 800 zł. 
Tel.  602 529 907

RÓŻNE

Kupię banknoty, monety, 
znaczki, starocie, medale, 
zegarki, dokumenty, rogi, płyty, 
pocztówki, porcelanę. 660 482 
319

Drobne prace ogrodniczo po-
rządkowe. 880 024 633

MATRYMONIALNE

Wolny, lat 62, pozna samotną 
panią. Tel.  508 599 846

eprasa.pl a6a31a8bf8



17 września 202420

gwarek.com.pl

OGŁOSZENIA

eprasa.pl a6a31a8bf8


	NFHGTG0917s001
	NFHGTG0917s002
	NFHGTG0917s003
	NFHGTG0917s004
	NFHGTG0917s005
	NFHGTG0917s006
	NFHGTG0917s007
	NFHGTG0917s008
	NFHGTG0917s009
	NFHGTG0917s010
	NFHGTG0917s011
	NFHGTG0917s012
	NFHGTG0917s013
	NFHGTG0917s014
	NFHGTG0917s015
	NFHGTG0917s016
	NFHGTG0917s017
	NFHGTG0917s018
	NFHGTG0917s019
	NFHGTG0917s020

